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SPORTOWY
Dwukrotni mistrzowie świata

siatkarze ZSRRprzybyli do Polski
W środę 26 bm. w godzinach wieczornych przybyła z Mo

skwy do Warszawy ekipa siatkarzy radzieckich, którzy w ra
mach Miesiąca Pogłębienia Przyjaźni Polsko-Radzieckiej roze
grają w kilku miastach Polski szereg towarzyskich spotkań. 
Uroczystość powitania przez sportowców i mieszkańców stolicy 
doskonałych zawodników radzieckich, dwukrotnych mistrzów 
świata, przemieniła się w gorącą manifestację przyjaźni naro
dów Związku Radzieckiego i narodu polskiego.

Gości witali na dworcu Wschodnim — członek prezydium 
Stołecznej Rady Narodowej Zawadecka, przedstawiciel TPP-R 
Cichanowicz oraz przedstawiciele władz sportowych ?. wiceprze
wodniczącym Głównego Komitetu Kultury Fizycznej Prockiem 
na czele. Na dworcu obecny był również przedstawiciel WOKS 
w Warszawie J. G. Safirow.
Niezwykle entuzjastycznie po- 

kńtali przyjaciół radzieckich u- 
brane w barwne dressy delega
cje sportowców wszystkich zrze
szeń, LZS. Gwardii i CWKS o- 
faz licznie zebrana młodzież 
tzkolna. Sportowcy i młodzież 
warszawy otoczyli mistrzów 
jwiata ciasnym kręgiem obda
rowując ich wiązankami kwia
tów oraz bez przerwy wznosząc 
na ich cześć okrzyki.

Otoczeni barwnym szpalerem 
przyjaciół, zawodnicy radzieccy 
bdali się następnie do autoka-
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Siatkarze ZSRR 
gośćmi FSO

W czwartek młodzieżową re
prezentacja siaWarzy radziec
kich zwiedziła w godzinach 
przedpołudniowych halę spor
tową ZS Gwardia w Warsza
wie w której rozegrany zostanie 
w dniach 28 — 30 bm. turniej 
przy udziale drużyny radziec
kiej oraz CWKS. Gwardii i 
AZS-AWF. Doskonali siatkarze 
radzieccy przeprowadzili 
półtoragodzinny trening,
czyęi na zaproszenie FSO udali 
się na Żerań, gdzie zostali owa
cyjnie powitani przez miejscową 
załogę.

Witając gości u bram fabry
ki dyrektor Askanas powiedział 
m. in.: „Miło nam widzieć w 
Miesiącu pogłębienia przyjaźni 
polsko - radzieckiej najlepszych 
siatkarzy świata w fabryce zbu
dowanej dzięki nieocenionej po
mocy Waszych rodaków“.

tam 
po

; rów, które odwiozły Ich do ho
telu Bristol, gdzie zamieszkają 
podczas pobytu w Warszawie.

W skład 17-osobowej ekipy j 
i siatkarzy radzieckich wchodzi J 
! 14 zawodników. Obok wielc-krot- | 
nych reprezentantów ZSRR, u- 
czestników mistrzostw świata. 

' mistrzostw Europy oraz akade
mickich mistrzostw świata, dru- | 
żyna składa się również z za- I 

j wodników młodych, równie jed- 
! nak doskonałych jak i ich starsi I 
koledzy. |

Większość ekipy radzieckiej I 
stanowią zawodnicy moskiew- 
>k:ego WWS. drużyny, która jest 
mistrzem Związku Radzieckie

go na rok 1952. Kierownikiem 
i ekipy jest przewodniczący Cen
tralnego Zarządu Z rzeszenia 

' Sportowego Burewiestnlk ■— Je- 
| lisiejew.

Kapitanem drużyny wybrany 
został przez wszystkich siatka- 

irzy zasłużony mistrz sportu, u- 
czestnik mistrzostw świata w 
roku 1949 w Pradze oraz w bie- 

i żącym roku w Moskwie — 26- 
: letni zawodnik moskiewskiego 
i WWS — Niefiedow.

Poza Niefiedowem w drużynie 
! radzieckiej jest jeszcze trzech 
zawodników, którzy grali w 
Pradze i Moskwie w zespole mi
strza świata Są to —i zasłużony 
mistrz sportu. 31-ietni Rewa, za
wodnik WWS uznany przez fa
chowców za najlepszego w ofen
sywie siatkarza świata, oraz 
najstarszy zawodnik ekipy 35- 
letni zasłużony mistrz sportu —

(Dokończenie na str. 4-ej)
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Do walki o przełom w sporcie
stancfc mus

Ogólnokrajowa narada 
aktywu sportowego

W dniach 26 i 27 hm. odbyła się w lokalu Stowarzyszenia 
Dziennikarzy Polskich w Warszawie dwudniowa Ogólnokrajowa 
Narada Aktywu Sportowego, poświęcona omówieniu zadań ru
chu sportowego na rok 1953.

Przy stole prezydialnym miejsca zajęli: kierownik Wydziału 
Propagandy KC PZPR, — tow. Starewicz. sekretarz CRZZ — 
tow. Drożdż, sekretarz ZG ZMP — tow. Nowocień oraz, kierow
nictwo Głównego Komitetu Kultury Fizycznej z przewodniczą
cym — tow. Roczkiem na czele.

Na obrady przybył również Kierownik Wydziału Prasy i 
Wydawnictw KC PZPR, tow.Staszewski.
Na sal! zebrali się licznie, czo- 

łbwi aktywiści CRZZ. ZMP i 
GKKF. przewodniczący i sekre
tarze WKKF. i&dałacze Sekcji 
Sportowych GKKF i przedsta
wiciele Rad ' Zrzeszeń Sporto
wych i reprezentanci prasy spor
towej.

Celem narady było ustalenie
!

meczami
Foto E. Franckowiak

Siatkarze radzieccy rozpoczęli już trening na sali warszawskiej 
w Polsce.

kierunku i wytycznych działal
ności w dziedzinie kultury y fi
zycznej, oraz omówienie /adań 
na najbliższą przyszłość w wal
ce o przełom w sporcie poi - 
skim.

W czasie obrad przemówienie 
wygłosił przewodniczący GKKF 
— tow. Reczek (przemówienie 
tow. Reezka z niewielkimi skró
tami zamieszczamy na str. 
2-ej).

W czasie dyskusji głos zabie
rali ni. in.: sekretarz CRZZ. tow. 
Drożdż i sekretarz ZG ZMP. 
tow. Nowocień (obszerne stresz
czenia tych wystąpień zamieści
my w najbliższych numerach).

W drugim dniu narady refe
raty wygłosili: o nowym regu
laminie SPO, tow. T. Lempart 
i o Jednolitym Kalendarzu, tow. 
A. Miller. Streszczenia tych 
przemówień oraz streszczenie 
dyskusji zamieszczamy na stro
nie 2 i 3.

cały ruch sportowy

Powitanie hokeistów NRD

Centralna Sztafeta Pokoju zawiozła meldunki i pozdrowienia 
dla Kongresu Narodów

i pierwszy trening na Torkacie
I Środa i czwartek była dla I 
| hokeistów NRD pracowitymi 
dniami treningów. Prowadził 

I je czołowy zawodnik BSG 
i Frankenhausen Kiessling. Mą- 
i newry gości zrobiły na sporej 
1 giupie przygodnych widzów do- 
, bre wrażenie.

Zawodnicy niemieccy świet
nie trzymali się na łyżwach, 
precyzyjnie i ostro strzelali. O- 
panowanie kija jest u nich po 
prawni. Dobrą klasą błysnął 
bramkarz Jonack. Rzecz jasna, 
że na podstawie dwóch trenin
gów nie można sobie wyrobić 
zdania o faktycznej sile nasze 
go przeciwnika. Jedno można 
tylko stwierdzić, iż goście będą 
dla naszych trzech zespołów j 
groźnym przeciwnikiem, goto
wym sprawić niespodzianki!

Zainteresowanie turniejem 
jest w Katowicach znaczne. I 
Najlepszym dowodem tego jest j 

I fakt, iż ostatnie mecze ĆWKS-u j 
i Górnika, które były' ostatnim 
galopem przed międzynarodo
wym występem cieszyły się 
dużym zainteresowaniem.

W poniedziałek CWKS rozgro
mił grając bez większego wy
siłku reprezentację Ogniwa 
19:1. Gorzej natomiast powio
dło się Górnikowi w meczu z 
Unią. Górnik wygrał zaledwie1 
4:2, mimo, iż kryniczanie po- j 
siadają obecnie słabszą niż w | 
ubiegłym sezonie drużynę. Ho 
keiści CWKS i Górnika docho | 
dzą do formy kondycyjnej. Go
rzej natomiast jest u tych ze

We wtorek wieczorem przy
była z Warszawy do Katowic 
pierwsza część ekipy hokeistów 
BSG ERZ Frankenhausen. Go
ście z NRD powitani zostali na 
dworcu przez przedstawicieli 
naszych władz hokejowych. 
Przy powitaniu nie zabrakło na
turalnie naszych zawodników 
którzy od piątku do niedzieli 
będą ich rywalami.

Natychmiast po opuszczeniu 
wagonu hokeiści NRD 
otoczeni przez polskich 
gów. Odświeżono stare 
mości, przypominając 
wspólnie przeżyte chwile 
torach hokejowych NRD.

— Wasi hokeiści są mile u 
nas wspominani — powiedział 
kier, drużyny NRD Pflenz. 
Wszyscy wspominają lekcję, ja
ką otrzymaliśmy od was. Je
steśmy wam wdzięczni, że 
wprowadziliście nas w hokejo
wy świat. ale pamiętajcie, iż 
od tego czasu wiele się zmie 
niło. Grając z hokeistami CSR 
— a przede wszystkim z dosko
nałymi reprezentantami ZSRR, 
podciągnęliśmy nasze umiejęt
ności. tak, że obecnie nie je 
steśmy już — tłumacząc dosło
wne powiedzenie — niemowlę
tami.

Zapewne i wy biorąc udział 
w Olimpiadzie wiele nauczyli
ście się, a więc turniej powi
nien być ciekawy, zwłaszcza, że 
ambicją naszych chłopców jest 
jak najlepsze zaprezentowanie 
się przed publicznością polską, 
którą będzie po raz pierwszy 
nas oglądać.

zostali 
kole 

znajo- 
sobie 

na

społów z taktyką. Tylko pierw-! 
szy atak CWKS-u Jeźak. Palus.
Olszowski zdradza stałą poprą : 
wę w zakresie gry taktycznej. 
Druga formacja ofensywna | 
Górnika nie została jeszcze u- 
stalona. Próby z Ziają i Nowa i 
kiem nie dały spodziewanego 
rezultatu i najprawdopodobniej; 
nartnerem braci Wróbli będzie 
Pęczek.

Trzecia drużyna polska — j 
Kolejarz, nie zdradził jeszcze 
swej formy. Toruńczycy pilnie 
trenują, niemniej nie rozegra
li przed turniejem ani jednego 
spotkania towarzyskiego i fakt 
ten jest poważnym błędem.

(Jb)

Prezydium ogólnokrajowej narady aktywu sportowego. Od !• 
wej: wiceprzewodniczący GKKF Procek, sekretarz CRZZ 
Drożdż, kierownik Wydziału Propagandy KC PZPR Starowicz, 
przewodniczą o,GKKF ReczrH tprzem-wia). wi< eprz< wodnirza- 
cy GKKF Kędziorek, sekretarz ZG IMP Nowocień i wiceprz« 
wodniczący GKKF Jekicl. CAF Fot. Z. Wdowiński

Zoczęło się od piłeczek fcnisouych 
Na obozie bokseróiu 

przed meczem z Finlandią
ZJAZD pięściarzy wyznaczo

nych na obóz w AWF przed 
spotkaniami z Finlandią roz
począł się w środę. NiesteU nie 
wszyscy zawodnicy stawin się 
punktualnie. (Bodaj żaden obóz 
treningowy bokserów nie roz
począł się jeszcze nigdy w kom
plecie, a to niedobrze! (przyp. 
Red.).

Dotychczas, to jest do czwart
ku — brak było olimpijczyków 
Antkiewicza i Chychły. Antkie- 
wicz otrzymał zwolnienie do 
dnia 2 grudnia, ponieważ zdaje 
zaległe egzaminy. Chychła nie 
weźmie udziału w obozie, gdyż 
w ostatnich dniach powiększy
ła się jego rodzina. Chychła zo
stał szczęśliwym ojcem, a nad
to otrzymał nowe dwupokojo- 
we mieszkanie we Wrzeszczu i 
jest teraz zajęty 
wadzką.

Na Bielanach nie 
nież Grzelaka, który 
się z niewiadomych 
Brak jest Leissa 
przez lekarza. Nie ma również 
Jądrzyka. Bokser ten, jak wia
domo, początkowo był wyzna
czony na obóz, a gdy przegrał 
z Jaskólą, odwołano go. Na je
go miejsce zawezwano Jaskólę. 
ale łodzianin nie przybył tłu
macząc się bólem ręki.

— A Bazarnik nie przyjedzie 
na obóz? — zapytujemy Szta
ma,

— Bazarnik jest mi niepo
trzebny. Jego kandydatura 
wchodziłaby w grę, w wypad
ku przybycia do Polski Hama- 
lainena, ale mistrz olimpijski 
nie przyjedzie.

Chodziło bowiem o to, aby 
Niedżwiedzkiemu dać możność 
walki rewanżowej z Hamalai- 
nenem. Ponieważ Fin zawiódł, 
Niedzwiedzki z powodzeniem 
może startować w piórkowej.

— To nie jest przewidziany 
Drogosz? — przerywam.

— O Drogoszu jako piórkow- 
cu już trzeba zapomnieć. Chło
pak rozrósł się, ma teraz kate
gorię lekką.

— Czy któryś z bokserów 
fińskich, walczących na Olim
piadzie specjalnie wpadł panu 
w oko? ,

— Moim zdaniem, żaden z 
fińskich olimpijczyków nie wy
różniał się jakimś błyszczącym 
talentem . lo byli twardzi, nie
ustępliwi pięściarze, odporni na 
ciosy, ostro atakujący, ale nieco 
zaniedbani w wyszkoleniu de
fensywnym.

Przybyliśmy do AWF w 
chwili kiedy wszyscy bokserzy 
znajdowali się w wielkiej hali 
(tej, której pr^ed wojną bra
kowało ściany). Ruch na sali 
był olbrzymi. Nasi pięściarze 
rozluźniali mięśnie, bawili się 
rzucaniem i łapaniem piłek te
nisowych. (To wyrabia refleks).

Już w piątek oczekują ich spari 
ringi, które odbędą się pomię« 
dzy 11 a 13 w sali CWKS. (Na 
AWF jest zbyt ciasno). Następ
ne sparnngi odbędą się w tym 
samym miejscu w niedzielę, 
wtorek i ostatnie w czwartek. 
Poza sparringami odbywa się 
normalny program obozowy; 
gimnastyka poranna, wykłady 
kulturalno - oświatowe, ćwicze
nia na przyborach, przełaje, 
wykłady o technice itp.

Sparringj odbj’wają się w go
dzinach południowych, a więe 
w tych samych w których ro
zegrany zostanie mecz.

Na pożegnanie oglądamy kon
tuzjowany luk brwiowy Mu
rawskiego.

— Głupstwo — 
dzista — zgoi się

I nam się tak 
piej byłoby aby 
brał udziału w 
meczu ligowym.

Kierownikiem 
Karski, pomocnikiem Sztama — 
Cebulak. masażystą Wasilew
ski, a opiekę lekarską sprawu
je dr Sidorowicz. K. G.

Eliminacyjne 
zawody gimnastyczne 
przed meczem z Rumunię

W eliminacyjnych zawodach 
gimnastycznych W Warszawie, j 
które miały na celu wyłonię; ■ 
nie najlepszej dziesiątki- męż
czyzn i kobiet, przewidzianych 
na obóz przygotowawczy przedI 
meczem z Rumunią, startowało 
16 mężczyzn i 13 kobiet.

Z czołówki gimnastyków pol- 
| skich zabrakło jedynie olimpij- 
' czyka Jokiela. który ze względu ' 
na zajęcia służbowe nie przy-j 
był na zawody. U kobiet zaś 
ze znanych zawodniczek nie 
startowały Rakoczy, Reindlo- j 

| wa, Marcińczak, Kubalanka, 
i Wcisło i Kęska.

Zawody stały na przeciętnym 
j poziomie. Wykazały one jed- i 
' nak dalszy postęp młodych gi ' 
I mnastyków, z których np. Kul- 
I piński i Ogrodny? zakwalifiko 
wali się na obóz i przewidzia- 

| ni są do reprezentacji przeciw- 
l ko Rumunii.

Zawody odbyły się w sześciu 
i konkurencjach dla mężczyzn, a 
| w czterech dla kobiet. Pierw
sze miejsce wśród mężczyzn za
jął Sobala (Stal) 53.95 , przed 
Kucjasem (Górnik) 52 i Lesiń 
skim

| sca i 
j sobie 
' tych
Gaca
(Górnik), Nowak (Górnik). Kul- 
piński (CWKS), Ogrodnik 

j (CWKS) i Duda (Górnik). O- 
prócz nich na obóz powołany 

; został także Jokiel.
Wśród kobiet najlepszą oka- 

| zała się Kanikowska (Stal) 37.8. 
Drugie miejsce zajęła Kowal 

I czyk (CWKS) 36.6^ 3) Dębicka 
(Gwardia) 35.5. Dalsze miejsca 

i w kolejności zajęły: Wasilew
ska (Stal). Szczerbińska (Gwar 
dia). Moskała (Kolejarz), Horzo- 
nek (Stal). Świerży (Stal). Lu 
komska (Stal) i Chlastawa 
(Stal).

Oprócz wyżej wymienionych 
zawodniczek PrzY. ustalaniu 
składu reprezentacji Polski pod 
uwagę brane będą także czo
łowe gimnastyczki. które w e- 

' liminacjach udziału nie wzięły-

przepro-

ma rów
nie stawił 
powodów 

zwolnionego

- mówi gwar- 
do meczu.
zdaje, ale le- 
Murawski nią

■ niedzielnym

obozu jest

Boks w niedzielę
W niedzielę dnia 30 bm. od

będzie się tylko jeden mecz bo
kserski o mistrzostwo I Ligi. 
Gwardia Warszawa spotka się 
w stolicy o godz. 18-ej z OWKS 
Lublin. Mecz ten będzie sędzio
wał w ringu,Kubiak R. (Ł). a 
na punkty Gdański (L), Anio
ła <Wr) i Matura (Si).

W Koszalinie odbędzie się 
mecz międzyokręgowy Kosza
lin — Wrocław. Walki będzie 
prowadził Kosmowski (Pozn.)- i 
neutralny sędzia punktowy Le- 
żohubski (Szcz).

W warszawskiej A klasie 
spotkają się: CWKS — Gwar
dia. Budowlani — Kolejarz o- 
raz AZS, AWF — Spójnia.

Na drugi dzień sztafeta, żeg
nana przez tłumy zebranej na 
starcie młodzieży, wyruszyła do 
Poznania, wioząc już meldunki 
wielu województw.

W Poznaniu sztafeta central
na oczekiwana była przez mło
dzież, zgromadzona w wypel - 
monej po brzegi auli uniwersy
teckiej. do którei wchodziły ko
lejno sztafety ze wszystkich 
dzielnic i powiatów.

Rankiem następnego dnia 
sztafeta wyruszyła sprzed Ra
tusza poznańskiego do Zielonej 
Góry. Woj. zielonogórskie wita 
ło młodych bojowników o po 
kój szczególnie uroczyście. Z 
każdego niemal domu powie - 
wały flagi, wszędzie stały grup
ki wiwatującej młodzieży

W czwartek wczesnym ran - 
kiem Centralna Sztafeta Pokoju, 
wioząca 19 meldunków woje - 
wódzkich odjechała w kierun 
ku Słubic, by na granicy przy
jaźni przekazać sztafetom FDJ 
meldunki i pozdrowienia od 
młodzieży polskiej dla Kongre
su Narodów.

Następnje ddbyla się wspania
ła manifestacja, podczas której

i Złóżcie Kongresowi gorące, ser-
Sztafeta Pokoju, decz.ne pozdrowienia i życzenia 

owocnych obrad dla utrwalenia 
pokoju na całym świecie.

Po przemówieniu mówca 
czył rulon z meldunkiem 
nemu z członków sztafety, 
botnikowi z MDM-u. M. 
brzyńskiemu.

Wśród gorącej manifestacji 
zebranych na cześć pokoju, wy 

i ruszyły kolejno motocykle, wio 
zące uczestników sztafety Do
nośnie rozbrzmiewał hymn 
SFMJJ. śpiewany przez zgroma ) 
dzone wzdłuż chodników tłumy I 
Sztafeta - wyruszyła w drogę 
rozpoczynając swój pierwszy e 

. tap.
Do Łodzi uczestnicy jej wje

chali nrzy zapalonych reflekto
rach. Przybycie sztafety poprze- 

| dził wielki wiec młodzieży w 
. hali sportowej Włókniarza, na 
który przybyły sztafety, wiozą 
ce meldunki dzielnic robotni ■ 
czet Łodzi, oraz woj. kieleckie
go, krakowskiego i rzeszowskie 
go.

' Entuzjazm zebranych doszedł1
i do szczytu, gdy na sale weszli [ ... .........  „
członkowie Centralnej Sztafety , młodzież polska przekazała szta- 

I Pokoju. I fetę młodzieży FDJ,

24 bm. z Warszawy wyrusz: 
ła Centralna 
wiozącą meldunki na Kongres 
Narodów w Obronie Pokoju.

W mglisty. pochmurny dzień, 
punktualnie o godz. 12 ej na 
PI. Konstytucji zajechała molo 
cyklowa sztafbta młodzieży 
Pierwsze motocykle udekorowa
ne były czerwonymi i błękit 
nymi flagami oraz portretami 
Józefa Stalina i Bolesława Bie 
ruta. Licznie zgromadzeni mie- 
szkańcr stolicy witali młodych 
uczestników sztafety długo nie
milknącymi okrzykami. Potęż - 
nym echem odbijały się o mu 
ry MDM-u skandowane z mocą 
słowa: Stalin. Bierut. Pokój!

Bojowników o pokój pożeg
nał na PI. Konstytucji przedsta
wiciel Komitetu Obrońców Po 
koju

— Niechaj wasza Sztafeta Po
koju — powiedział on —- zamel
duje Kongresowi, że 50 tysięcy 
młodzieży bohaterskiej Stolicy 
Polski Ludowej — Warszawy, 
podjęło na cześć Kongresu 
„warty pokoju" i zobowiązania 
produkcyjne. Niech zamelduje, 
że młodzież nasza wzmagać bę- 
dzife swe wysiłki, walcząc zwy
cięsko o Plan 6-letni i o pokój.

wrę 
jed 
ro -
Do-

I
Trener reprezentacji NRD — Gerd Kiesslin jest jednocześnie 

jej czołowym zawodnikiem.
Fot. Sport-Echo Bach

(Stal) 51,15. Dalsze miej- 
udział w obozie zapewnili 
według kolejności zaię- 
miejsc: Swatek (Stal).

H. (Górnik), Gaca P. Plenarne zebranie 
Sekcji Hokeja GKKF

W dniu 30 listopada br. o 
godz. 9.30 w Katowicach odbę
dzie się plenarne zebranie Sek
cji Hokeja na Lodzie 
Zebranie odbędzie się 
Technikum WF przy ul. 
czewskiego.

Udział w plenarnym 
niu Sekcji wezmą: z 
decydującym — członkowie Sek
cji powołani przez GKKF zgo
dnie z regulaminem Sekcji o- 
raz z głosem doradczym — za
służeni mistrzowie sportu, dzia
łacze sportowi. dziennikarze, 
trenerzy, instruktorzy i sędzio
wie sportowi. 7aProszeni przez 
GKKF na wniosek odp. orga- 

I nizacji i instytucji.

GKKF. 
w sali 
Swier-

zebra- 
głosem



Str. 2 przegląd spqrtowy Nr 98

Czeka nas trudna i odpowiedzialna walka 
o przełom w kulturze fizycznej i sporcie 

Obszerne fragmenty referatu przewodniczącego GKKF tow. Włodzimierza Reczka
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CKROMNE osiągnięcia, jakimi 
poszczycić się może sport 

w naszym kraju w okresie o- 
statnich kilku lat, jak również 
niedostatecznie szybki wzrost 
poziomu i rozwoju kultury fi
zycznej nie pozostają w należy
tej proporcji do wielkich możli
wości. jakie otwarła nam wła
dza ludowa.

Rozwój sportu i kultury fi
zycznej wyraźnie nie nadąża za 
wspaniałymi osiągnięciami bu
downictwa socjalistycznego, za 
rosnącymi potrzebami młodzie
ży i milionów rzesz pracujących, 
pragnących na boiskach, w pły
walniach i w salach gimnastycz
nych znaleźć radość i siłę do 
pracy zawodowej lub nauki.

Fakt, że oceniamy nasze o- 
siągnięcia w sporcie jako nie
dostateczne i że uznajemy roz
wój kultury fizycznej i sportu 
za zagadnienie wagi państwo - 
wej, zobowiązuje nas do wnikli
wego przeanalizowania przyczyn 
naszej słabości.

Do podstawowych błędów mi
nionego okresu zaliczyłbym biu
rokratyzm w sporcie i wprowa
dzenie wyższych form organi
zacyjnych bez niezbędnego przy
gotowania ich poprzez masową 
pracę polityczno - wyjaśniającą.

Druga grupa błędów wynika z 
braku oolityki kadrowej w spor
cie. Zły nabór na szkolenie. | 
gubienie przeszkolonych, brak 
właściwego kierunku i op!eki 
nad zawodnikami, nieumiejęt
ność wykorzystania trenerów, 
brak troski o młody na'rybek 
sportowy, dopuszczenie do kapo- 
rnwania zawodników i wędró
wek od zrzeszenia do zrzesze
nia tylko z pobudek mater<al- 
nych. oto grzechy polityki ka
drowej. i

; Trzecia grupa trudności jest 
: następstwem nieprzemyślanych 
pociągnięć organizacyjnych. Spo- 

' rządzone tylko odgórnie kalen- 
r darze sportowe, niezrozumiałe 
dla rnkogo systemy rozgrywek, 
biurokratyczne i schematyczne 
ustawienie kół, pap:erowe pla- 

i ny nie mogły naturalnie zrobić 
wiosny w sporcie.

Osobny rozdział w historii na« 
szych błędów stanowi beztroski 
stosunek do urządzeń sporto - 
wych i środków przeznaczo - 
nych na kulturę fizyczną.

Za mezwykle poważny błąd 
uznać by należało moim zdaniem 
fakt, że ani KKF. ani społecz- 
rĄm działaczom sportowym‘nie 
udało się zbudzić dostateczne
go zainteresowania ruchem spor
towym i kulturą -fizyczną tere
nowych instancji partyjnych i 
organizacji masowych, szczegól
nie Zw. Zaw. i ZMP

Na tle tego, co samokry- 
tycznie powiedzieliśmy sobie o 
sytuacji w sporcie jasną spra
wą staje się, że czeka nas 
trudna i odpowiedzialna wołka 
o przełom w kulturo fizycz
nej i w sporcie, że czeka nas 
praca nad umasowieniem i 
podniesieniem poziomu nasze
go sportu i kultury fizyczne!

Czas stracony musi zostać 
nadrobiony. Rok 1953 powi
nien zapoczątkować przełom w 
snorcle, powinien być rokiem, 
od którego rozwój kultur?- fi
zyczne! posuwać sie bodzie 
naprzód, tak jak rozwói ca
łego kraju, w siedmiomiln - 
wych, socjalistycznych butach.
Ustalenie faktu, że sytuacja 

sportu jest niezadowalająca, że 
zachodzi koneczność walki o 
przełom jest proste, piprzestać 
na tym jednak oczywiście nie 
wolno.

by mieć bez wielkiej pomocy | czone było opieką zrzeszenia i 
wyniki w pracy. rady zakładowej.

Jestem przekonany, że na.i- 
ważnieisza sprawa, której pod
porządkować trzeba wszystkie 
inne, to sprawa żywotności ko
ła : uczuciowego związania 
członków kola ze swoją organi-
zac»ą.

Podstawowa zasada organiza
cyjna. to oparcie koła o zakład 
pracy, ale nie można dla sche
matu zabijać organizacji żywot
nych wbrew miejscowym wa
runkom i życzeniom zaintere
sowanych. Dlatego r><] zasady 
wiązania koła z miejscem pra
cy mogą być wyjątki w ramach 
zakreślonych przez miejscowe 
KKF.

Wyjątkowo ważną rzeczą jest 
troska o to. by praca kola by
ła atrakcyjna, by koło w opar
ciu o współzawodnictwo miało 
możliwości awansu, by miało 
bazę urządzeń i sprzętu, by oto-

Każde koło powinno brać u- 
dział we współzawodnictwie 
zrzeszeń. Powiat, miasto, czy 
gmina, musi znać swoje najlep
sze i najgorsze koło.

Główną linię naszej pracy wi
dzę w walce o pełną żywotność 

, kół.
Nie posiadamy gotowych re

cept. jak ustawić organizacyj
nie koła, jak wiązać je skutecz
nie ,z macierzystymi zrzeszę - 
niami w mieście. a jak w 
mniejszych ośrodkach i na 
wsiach. Stoi przed nami za
danie, by na podstawie dotych- 

‘ czasowych doświadczeń ustalić 
i upowszechnić te formy orga
nizacyjne pracy koła. które 
sprawdziliśmy jako skuteczne. 
Całoroczną treścią pracy koła 
powinno być przygotowanie do 

I zdobycia i zdobywanie odznaki 
I SPO obydwu stopni.

sie szkolenia kadr nauczycieli 
wychowania fizycznego, pomocy 
opiekunom SKS-ów. przemy
ślanego organizowania sporto-

1 wych szkół dla młodzieży i skie
rowania na ten odcinek poważ- 

| niejszych niż dotąd Ą-cdków fi
nansowych.

Kurs na szybki rozwój 
na wsi

fttic umieliśmy uatrakcyjnić 
zdobywania SPO

rzystanie aktu wręczenia odzna
ki.

Zwyczaj panujący na nie
których terenach, ie zdoby
wający odznakę czeka na nią 
pół roku, po czym dalsze pól 
roku sam za nią biega po róż
nych biurokratach, musi znik
nąć z naszego życia sporto
wego.

Praca aktywu społecznego 
musi być ceniona

Chciałbym zacząc od sprawy, 
którą uważam za czołową — 
od sprawy aktywu sportowego. 
Nie można w ogóle wyobrazić 
sobie masowego rozwoju kultu
ry fizycznej bez szerokiego i 
kierowniczego udziału aktywu 
społecznego spośród robotników, 
chłopów, pracujące i Inteligencji, 
a przede wszystkim, aktywu 
kierującego sie gorącym zamiło
waniem młodzieży do sportu.

Organa instytucji- państwo
wych i społecznych oraz pra
cownicy kultury fizycznej mu
szą troszczyć się o stały wzrost 
aktywu działającego w sporc-e. 
muszą budzić zainteresowanie 
sportem u młodzieży i w ca
łym społeczeństwie. powinni 
rozwijać każdą inicjatywę, wy
chodzącą od aktywu społeczne
go, cierpliwie przekonywać sta
ry aktyw o słuszności nowych 
form organizacyjnych, które 
wprowadziliśmy nieraz bez do - 
statecznej roboty polityczno-tvy- 
jaśniającej. Wszelkie próby ko
menderowania aktywem spo
łecznym. lekceważenie jego de
cyzji przez przedstawicieli in
stytucji. kierujących w dziedzi
nie kultury fizycznej, będziemy 
likwidować z całą bezwzględ
nością.

Wydamy zdecydowaną wal
kę biurokratyzmowi w spor
cie. W sekcjach sportowych, 
w radach zrzeszeń, w insty
tucjach skupiających aktyw 
społeczny zapanować musi 
pełna demokracja wewnętrz - 
na. Praca aktywu społecz
nego powinna być należycie 
ceniona. Będziemy szanowali 
ofiarną pracę aktywu i bę
dziemy ją wszelkimi dostęp
nymi sposobami wyróżniali.

W roku 1953 podejmiemy -wal
kę o wysoką moralność w spor
cie, tępić będziemy kaperow- 
nictwo i wędrówki zawodników, 
szukających nie lepszych warun
ków treningu, a wygodniej - 
szei pozycji życiowej. Wyciągać 
będziemy najdalej idące wnios
ki ' w stosunku do odpowie
dzialnych za te amoralne zja
wiska.

Szczególnej uwagi, pomocy i 
opieki wymaga stjrawa napły
wu do snnrtu aktywu młodzie
żowego ZMP-owskiego, Władze 
retemnowskie wyraźn’e iuż dzi
siaj stawiaią przed ZMP-owca- 
mi zadania rozwijania osobi
stej. bezpośredniej działalności 
sportowej.

Władze ZMP krytycznie oce
niają tych członków' ZMP, któ
rzy skierowani do sportu uwa
żali się za ambasadorów ZMP 
w sporcie, zobowiązanych je
dynie do wystawiania recept, a 
nie do osobistej działalności, za 
uprawnionych tylko do-krytyki, 
a n'e ponoszących współodpo
wiedzialności za rozwój sportu. 
Wyraźne sformułowanie przez 
władze ZMP-owskie obowiązku 
przodowania ZMP-owów w 
sporcie, stwierdzenie, że ZMP 
powinien być duszą sportu, da
je nam gwarancję napływu naj
cenniejszego dla nas młodego 
aktywm ZMP-owskiego do spor
tu i kultury fizycznej.

Problem ożywienia pracy 
aktywu społecznego w sporcie 
powinien być przedmiotem na
rad i szczegółowych decyzji ple
num GKKF, które jako instan
cję powołaną dla podejmowania 
decyzji w sprawach kultury fi
zycznej — pragniemy zwołać na 
początku roku 1953.

Jeżeli w minionym okresie | 
tak nie' bv'n, to wypłynęło to | 
orz»de wszystkim z tego, że nie 
umieliśmy uatrakcyjnić pracy 
nad osiągnięciem SPO. Trzeba 
przyjąć za regule. że odznaka 
te powinna być zdobywana w 
zawodach, w sp-tkanlach z In
nymi kołami, w walce o rekordy 
koła, zakładu pracy, gminy lub 
miasteczka.

Należy zwalczyć do
wszelk;e próby fikcyjnego przy
znawania odznak, bez osiągnię
cia wymaganych minimów. a>- 
bo zwalniania z wymaganych 
regulaminem dziedzin sportu.

Dla stałej kontroli poziomu 
pracy nad SPO powołane zo
staną w terenie komisje spo
łeczne.

Tak wiec okres najbliższy, to 
okres walki o atrakcyjność SPO 
i o pełną realizacje wymogów 
przewidzianych regulaminem.

Wszystkie KKF i zrzeszenia 
powinny wzmóc propagandę 
SPO. pamiętając, że najlepsza 
propaganda w sporcie, to do
brze przeprowadzone zawody.

•Od zaraz należy zwrócić u- 
wagę na propagandowe wyko-

Podobnie jak przy SPO. także 
końca przy klasyfikacji sportowej za 

główne zadanie uznać należy 
uatrakcyjnienie zdobywania kla-
sy.

Nie umieliśmy dotąd docenić 
= mobilizacyjnej roli klasyfikacji, 
i Zadania planowe na odcinku 
klasyfikacji wtedy wypełnimy, 
gdy szeroko zwiążemy ją ze 
współzawodnictwem kół ! zrze
szeń, gdy wzbudzimy wśród 
wszystkich zawodników ambicję 
osiągnięcia wyższych klas, gdy 
doprowadzimy do zawodników 
znajomość norm klasyfikacyj
nych.

Rzeczą WKKF będzie zapro- 
i wadzenie porządnej ewidencji. 
I a GKKF wyrównania kryteriów 
[ klasyfikacyjnych, które są zbyt 
różne w różnych dziedzinach 

1 sportu. -w

sportu
Chciałbym teraz zatrzymać 

sie nad następną ważną dla 
rozwoju kultury fizycznej w 
kraju — sprawą sportu na wsi. 

Niewątpliwie, szczególnie trud
ne i odpowiedzialne zadania w 
umasowieniu kultury fizycznej 
i sportu .stoją przed Zrzesze - 
niami LZS.

Sprawa sportu wiejskiego jest 
n’ę tylko ważna ze względu na 
rozwój tężyzny fizycznej pra
cującej młodz;eżv wiejskiej, 
posiada ona również wielkie 
znaczenie polityczne w walce 
o przebudowę wsi, o wychowa
nie nowego człowieka. zdolnego 
dr, opanowania nowoczesnej 
techniki i gospodarowania w 
rozwijających sie formach go
spodarki socjalistycznej.

Ze względu na obstawanie 
wsi w ogólnym rozwoiu kra
ju, ze względu na istniejące 
jeszcze w wielu rejonach za
cofanie. sport na wsi jest 
częstokroć zwiastunem nowe
go życia i dlatego winniśmy 
wziąć mocny kurs na szybki 
rozwój snor*!>  no wsi, na ma
sowe powstawanie no’vych 
kół LZS, na wzrost ilości 
członków LZS, a szczególnie 
dziewcząt.
Sprawa rozwoju LZS winna 

być sprawą nie tylko " samego 
aparatu zrzeszenia i aktywu, 
czy opiekuńczej organizacji SP. 
ale winna być sprawa wszyst
kich Powiatowych i Woj. Kom.

Kult. Fiz. oraz innych zrzeszeń, 
sprawą ZMP-owskiej organiza
cji. Zadanie polega na tym. 
ażeby stworzyć silne, masowe i 
aktywne LZS w snółdzielniach 
produkcyjnych, PGR-ach i 
POM-ach oraz rozwinąć sport 
w gromadach indywidualnych, 
stale wzmacniając spójnie mia
sta ze wsią na odcinku sportu, 
co dotyczy zarówno LZS. Zrze
szeń Związkowych i wojska.

Palącym zagadnieniem jest 
wychowanie i przeszkolenie 
znacznej liczby organizatorów i 
instruktorów k.f., rozumiejących 
specyfikę wsi i chętnych do 
pracy sportowej na wsi. w tym 
celu należy przeanalizować do-» 
bór uczniów do Technikum KF 
i na kursy szkolenia LZS.

Bardzo ważną sprawa jest 
przystosowanie jednolitego ka
lendarza imprez do specyficz - 
nych warunków pracy w rolnii 
ctwlę. uwzględniając okresy 
nasilenia pracy w polu, podob
nie dotyczy to opracowania rocz
nego cyklu zdobywania norm 
na odcinku SPO. Ważnym jest 
tu oparcie się na dotychczaso
wym czynnym dorobku tzw 
„niedziel sportowych“ na wsi.

Ażeby Zrzeszenie LZS przy
gotować w pełni do oczekują
cych zadań, dużo uwagi nale
ży poświecić przyciągnięciu ak
tywu społecznego, co jest możli
we do przeprowadzenia w to
ku obecnej akcji sprawoz.daw - 
czo - wyborczej do władz LZS.

! sprawy kultury fizycznej sta- 
• wały od czasu do czasu na 
egzekutywie partyjnej, by był 
bieżąco instruowany politycznie.

i by kontrolowano jego pracę, da- 
' wano mu instrukcje i w waż- 
I nych sprawach pomoc — nie 
j zrozumiał rzeczy najbardziej de
cydującej dla wyniku swojej 
pracy, nie rozumie, że bez kie
rownictwa i pomocy partii nie 
można rozwinąć spraw najistot
niejszych. Łączność z partią jest 
podstawowym warunkiem do
brej pracy i pomyślnych wyni
ków. O tym zasadniczym wska- 

; zaniu nie wolno zapominać żad
nemu przewodniczącemu KKF.

' ani w województwie, ani w po
wiecie.

Tam. gdzie trafimy na brak 
' zainteresowania i na trudno
ści, musimy umieć sięgnąć do 
uchwały BP w sprawie kultury 

1 fizycznej, do uchwały, która 
dla zanewnienia politycznego 

[ kierownictwa w sprawach kul
tury fizycznej zobowiązuje or
ganizacje partyjne do stałego 
interesowania się sportem i 
kulturą fizyczną oraz nakłada

1 na instancje partyjne obowiązek 
| okazywania konkretnej pomocy 
| organizacjom wychowania fi - 
zycznego i sportu.

Obok łączności z partią, po
legającej na kierowaniu przez 
nią ruchem sportowym i roz
strzyganiu spraw o znaczeniu 
politycznym, ważna jest również 
łączność ze Związkami Zawo
dowymi i ZMP, polegająca na 
skoordynowaniu pracy.

Wskazane 'są czes'e, wspólne 
narady i uzgadnianie planów 
pracy. Przewodniczący WKKF 
powinien być częstym gościem 
w Radach Okręgowych Z.Z.. a 
kierownik referatu czy wydzia
łu kultury fizycznej Okr. Rad— 
w KKF.

Podobnie nasz związek * 
ZMP musi ulec zacieśnieniu. 
ZG ZMP doceniając, że sport 
i kultura fizyczna są czę
ścią socjalistycznego wycho - 
wania mtodweżowego, zobo
wiązuje ZMP-owców do przo
dowania w sporcie 1 w pracy 
organizacyjnej na odcinku 
kultury fizycznej.

Prasa sportowa pomocnikiem

O pełne wykorzystanie 
urządzeń sportowych

Uporządkować kadry 
sportowe

Za drugi warunek poprawy 
sytuacji w sporcie uważam u- 
p irządkowanie polityki kadro
wej.

Na odcinku szkolenia instruk
torów i organizatorów sportu 
zwracać będziemy uwagę na 
sprawę naboru do szkolenia, na 
ewidencje i wykorzystanie prze
szkolonych.

Żądać będziemy odpowiedzial
ności za to, by szkolony był 
tylko ten, kto pracować będzie 
w dziedzinie kultury fizycznej, 
a nie ten. kto jeździ na pięć 
kursów z rzędu, a nie nadaje 
sie do żadnej pracy.

Powołamy w ciągu roku 1953 
Radę Metodyczno - Naukową 
dla podniesienia na. wyższy po
ziom programów szkolenia.

Ambicją każdego zrzeszenia i 
KKF musi sic stać pełne wyko
rzystanie nowoprzeszkolonych i 
doszukanie się przeszkolonych 
w latach ubiegłych, a niewyko
rzystanych w pracy sportowej 
i ich aktywizacji.

Z nadchodzącym rokiem 1953 
uporządkowana musi być spra-

< wa szkolenia trenerów, sędziów 
i zawodników. Szczególnie waż- 

i ną i pilną wydaje się sprawa 
trenerów.

Zakwalifikowanie instrukto
rów j trenerów do określonych 
stopni, ścisłe ustalenie zakresu 

I ich obowiązków i praw, danie 
J im pełnej możliwości awansu 
■ przez otwarcie możliwości do- 
i kształcania się w oparciu o 
nasze szkoły wyższe, powinno 
przyczynić się do podniesienia 

i poziomu naszego sportu.
Cenną pomocą może być na 

tym odcinku Instytut Naukowo - 
i Badawczy, który chcemy w nie- 
l dalekiej przyszłości powołać 
I przy AWF.

Przedyskutujemy też potrzebę 
I specjalizacji w szkołach wyż
szych. W ciągu roku 1953 przy
stąpimy do szkolenia aparatu 
KKF i zrzeszeń, umożliwiając 
chętnym szkolenie zaoczne.

Rok 1953 powinien być ro
kiem ostatecznego uporządko- 

j wania kadr sportowych i zapo
czątkować musi ofensywę szko- 

J leniową.

Koło — to warsztat pracy
Trzecią z kolei ważną sprawą, 

to postawienie w centrum u- 
wagi KKF i zrzeszeń podsta- 
wowych zagadnień typu orga- 
nizacyjno - sportowego. Mam 
na myśli sprawę koła. SPO. 
klasyfikacji i kalendarza spor
towego. Sprawy te. na pozór 
różne, łączą się jednak wy
raźnie.

Koło, to nasz warsztat pracy, 
kalendarz sportowy, to równo
cześnie i plan pracy i najwyższy 
sprawdzian działalności, SPO i 
klasyfikacja, to treść codziennej 
pracy. Cały ten kompleks spraw

Kalendarz sportowy — 
to nasz plan

Kalendarz sportowy, to po
ważna część naszego’ rocznego 
planu prac. Każdy KKF. każ
de zrzeszenie sportowe powinno 
przedyskutować u siebie zagad
nienie organizacyjnego, finanso- 

l wego i kadrowego zabezpie - 
czenia wykonania zadań wypły
wających z kalendarza i podjąć 
odpowiednie postanowienia.

Szczególne zadania nałoży na 
nas kalendarz spotkań między
narodowych.

Za długo ciągnąca się seria 
różnych niepowodzeń w spotka-

1 n!ach międzynarodowych po
derwała opinię naszego sportb. 
kraj domaga się od nas także i 

j zwycięstwa. Nie przyjdą ’one 
[ same bez naszej pracy.

Stoimy przed koniecznością 
solidnego przygotowania się do 
imprez międzynarodowych, a w 
niektórych poważnych spotka
niach, że wymienić choćby mi
strzostwa bokserskie Europy i 
Akademickie Mistrzostwa Świa
ta, mamy szanse, których tym 
razem nie wolno nam zmarno
wać.

Poważne zadania staną przed 
nami w roku 1953. w zakresie 
budowy i wykorzystania urzą
dzeń sportowych.

W najbliższych tygodniach o- 
czeknjemy ukazania się uchwa
ły Rządu, regulującej sprawę 
używania urządzeń sportowych 
na cele zgodne z przeznaczę - 
niem. Pozwoli to nam odzyskać 
w;e’e obiektów. które sport 
utracił na skutek niedopatrzeń 
miejscowych i centralnych władz 
sportowych.

Pozwoli nam to na sporządze
nie mapy rozmieszczenia urzą-

, dzeń, co do wyjścia dla naszej 
polityki inwestycyjnej.

W nadchodzącym roku KKF 
i Zrzeszenia muszą też podjąć 
walkę o pełne wykorzystanie 
istniejących urządzeń sporto
wych. Będziemy wymagali, by 

; wszystkie większe obiekty spor
towe miały na każdy sezon plan 
pełnego wykorzystania.

■ Wśród prac, które staną przed 
nami w walce o przełom w spor
cie, szczególne znaczenie posia
da sprawa właściwego usta - 
wienia KKF jako państwowo - 
społecznego organu kierujące- 

[ go sprawami kultury fizycznej 
i i sportu.

W tej trudnej i odpowiedzial
nej pracy, której celem jest do
konanie przełomu w naszym ży
ciu sportowym powinniśmy sze
rzej niż dotychczas wykorzy
stać prasę sportową.

Nasza prasa mimo swych sła
bości ma również poważne osiąg
nięcia — szczególnie w estat - 
nim okresie, dała dowody, że 
może być pożytecznym pomoc
nikiem w naszej pracy. Wyko
rzystywać prasę, to znaczy po
wiązać się z nią na roboczo, tó 
znaczy prowadzić na lamach 
nism akcje propagandowo - u- 
świadamiające, związane z naj
ważniejszymi *zadaniami.  to 
znaczy pilnować, aby żaden 
krytyczny glos na lamach pra
sy nic pozostawał, bez odpo
wiedzi.

Wśród wielu zadań, które 
stoją przed nami w najbliższej 
przyszłości nie'możemy nie do
strzec ważnego zagadnienia

[wielkich budowli socjalizmu. 7,a- 
; chodzi konieczność otoczenia 
! najtroskliwszą opieką sportu i 
1 kultury fizycznej tam. gdze 
przebiega pierwsza linia frontu 
w walce o socjalizm w naszym 

i kraju.
Przed tygodniem otrzyma - 

łem od przewodniczącego KKF 
: w Nowej Hucie list i odpis ko
respondencji przesłanej do Re
dakcji Sportu. Opis, w jakim 

: opłakanym stanie znajduje s;ę 
sport w Nowej. Hucie poruszył 
mnie do żywego. Żadne tłuma
czenie się WKKF w Kraków e 
niczego tu nie zmieni, dopóki 
nie zmienią się fakty, które są 
aktem oskarżenia. Pragnę pod
kreślić z całym naciskiem, że 
w przyszłości nie będziemy to
lerowali takich kierownictw 
WKKF i Zrzeszeń, które nie po
trafią otoczyć opieką sportu ra 
czołowych obiektach planu 6-let- 
niego.

Czeka nas trudna
i odpowiedzialna praca

Fundamentem—sport szkolny
Fundamentem dla podniesie - 

nia kultury fizycznej w- skali 
masowej, oraz osiągnięcia w 
perspektywie najbliższych kil
ku lat czołowych wyników mi
strzowskich w sporcie, jest 
wprowadzenie na odpowiednim 
p uziomie stojących, masowych, 
obowiązkowych, i dobrowolnych 
zajęć i ćwiczeń w.f. w szko
łach podstawowych, średnich 
zaocznych i wyższych.

Dotychczasowy stan obowiązko
wego w.f. budzi poważne zastrzec 
żenię ze względu na małe na
kłady w sprzęcie sportowym i 
niedostatecznie przygotowane 
kadry prowadzącej zajęcia.

Badania na jednej z uczelni 
poznańskiej pokazały, że prze
ciętna sprawność fizyczna ma
turzysty jest na poziomie 12- 
letniego chłopca. Zajęcia obo
wiązkowe w.f. przeprowadzają

przypadkowi nauczyciele, nie 
mający często podstawowych 
wiadomości w zakresie w.f.

Jednolity program, obowiąz- 
I kowego w.f. w szkole, ze wzglę
du na różnorodne trudności jak 
brak sal. boisk itp., w więk
szości szkół jest fikcyjny i na 
skutek tego panuje duża do
wolność w ustalaniu praktycz- ' 

I nych zajęć w ramach każdej , 
szkoły. Jeżeli do tego dodamy, ( 
że dobrowolny ruch sportowy 
młodzieży szkolne.) w ramach 
SKS. skupia niecałe 10 proc, 
młodzieży szkolnej, to widzi
my, że fundament rozwoju tę
żyzny fizycznej młodego pokole
nia, jakim są niewątpliwie szko
ły, obejmujące 3 i pół miliona— 
stawiany jest niedobrze, że 
zachodzi konieczność radykalne
go zwrotu ku lepszemu.

Oczywiście, że wymagać to bę- ' 
dzie dużych wysiłków w zakre- I

Autorytet zdobywa się 
ciężką pracą

Autorytet naszej instytucji 
jest poważnie nadszarpnięty. 
KKF nie cieszą się dostatecz
nym szacunkiem i poparciem te
renowych władz. Specjalnie 
źje jest na stopniu powiatu. Ko
nieczną rzeczą jest podjęcie 
wszystkich środków dla zbudo
wania autorytetu KKF, w te
renie.

Autorytet, to rzecz prosta, 
nie dar niebios, nie można go 
też stworzyć odgórnym na
kazem. Autorytet zdobywa się 
ciężką pracą, odważnym sta
wianiem słusznych spraw, doj
rzałym i mądrym kierowa - 
niem odcinkiem, na którym 
przyszło nam pracować.
Nie zdobywa się autorytetu u- 

ległością tam, gdzie sprawa jest 
niesłuszna i zgrzaniem się z 
każdym ostatnim romówcą.

GKKF podejmie zdecydowaną 
walkę o autorytet instytucji i bę-

Powiązać się
partyjnymi

Za podstawową sprawę^ w 
walce o rozwój kultury fizycz
nej. o autorytet 1 właściwe u- 
stawienie KKF. uważamy po-

dzie pomagał w tym zakresie 
terenowi. Ale bez waszej pra
cy. bez odwagi, bez walki o to, 
co się kulturze fizycznej nale
ży, żadnemu komitetowi nie 
przybędzie autorytetu.

Trzeba, aby nasi pracownicy 
w Radach Narodowych wzięli 
się do roboty, wyprostowali 
pięcj-, przestali być chłopcami 
na posyłki w sprawach nie zwią
zanych nawet często z ich dzia
łalnością, by zażądali szacunku 
cfia swojej pracy i domagali się 
tych środków, które sie praw
nie należą sprawom kultury fi
zycznej.

GKKF ponosi poważną winę 
w stosunku do WKKF, te zaś 
ostatnie w stosunku do PKKF 
za brak stałej łączności, za brak 
zainteresowańia się pracą niż
szych komórek terenowych, za 
brak pomocy.

Ten stan rzeczy musi się zmie
nić.

z instancjami

wiązanie się z miejscową In
stancją partyjną.

Przewodniczący KKF, który 
nie umie się dobić tego, by

Aktyw sportowy zabiera głos 
w dyskusji

organizacyjno - sportowych nic 
przedstawia się najlepiej.

Schematyczne, często, budo- i 
wanie kół, nieprzygotowane po
litycznie przejście ze struktury 
terenowej na produkcyjną, nie 
zabezpieczenie organizacyjne tak 
trudnej reformy sprawiły, że 
wielka ilość kół jest nieżywotna, i 
że są duże tereny nie, objęte 
kołami, jak np. nieu przemysło- 
wione miasteczkar że zachodzą 
jakościowe wprost różnice mię- I 
dzy kołami, jedne liczebne, ży
wotne o wielu sekcjach, inne i 
zaś są za małe i za słabe na to, I

Po referacie przew. GKKF 
wywiązała się dyskusja, w któ
rej wzięło udział 18 osób.

Jako pierwszy przemawiał 
dyr. Poradni Sportowo - Lekar
skiej, dr. Zajączkowski, podkre
ślając zły stan kontroli lekar
skiej nad sportowcami. Po przy
jeździe delegacji GKKF ze 
Związku Radzieckiego przed ro
kiem, opracowano kilka wnio
sków zmierzających do tego, 
aby GKKF uznał kontrolę le
karską jako odcinek swej pra
cy. W myśl tych wniosków 
GKKF m ai stworzyć wydział 
kontroli lekarskiej na miejsce 
dotychczasowego 1-osobowego 
referatu, w WKKF miały po
wstać referaty zdrowia, w AWF 
— zakład medycyny sportowej, 
wyposażony w odpowiednią 
ilość etatów i sprzęt, wreszcie 
mieli być powołani wykładowcy 
z dziedziny kontroli lekarskiej 
na wyższych uczelniach wf. Ani 
jeden z tych wniosków nie zo
stał dotychczas zrealizowany, 
choć wszystkie są niezbędne dla 
zapewnienia należytej opieki le
karskiej w sporcie.

Mówca stwierdził, że dojrze
liśmy do tego, aby powiedzieć 
sobie, iż z dniem 1 kwietnia 
1953 roku nie dopuścimy nikogo

na boisko bez badania lekar- | 
skiego. Wielu piłkarzy I ligi nie 
docenia jeszcze znaczenia opieki | 
lekarskiej i uznaje lekarza do
piero wówczas, kiedy zdarzy się ■ 
im wypadek. Ministerstwo Zdro- [ 
wia jest w stanie zapewnić zba-»| 
danie przez lekarzy tych wszy
stkich, którzy chcą uprawiać 
sport, a tymczasem poradnie 
sportowo - lekarskie są wyko
rzystane ledwie w 30 — 40%. 
Stan ten trzeba zmienić, zdając 
sobie sprawę z wagi opieki le
karskiej, koniecznej jako wyraz 
naukowego podejścia do sportu.

Przew. WKKF Wrocław, Karst 
poruszył sprawę „martwych 
dusz“ w prezydiach WKKF, 
stwierdzając nadto, że delego- 

j wany aktyw zawodowy czy 
! społeczny jest często luźno zwią- 
! zany ze sportem.

Współpraca ze zrzeszeniami 
| jest zła. Niektóre zrzeszenia od
rywają się od instancji związ
kowych, co ma ten skutek, że 
koła sportowe i zrzeszenia nie 
mają dostatecznego autorytetu 
w zakładach pracy. W pracy z 
aktywem społecznym należy 
zrezygnować z balastu różnych 
ankiet.

Trenerzy i instruktorzy nie są 
dostatecznie wykorzystywani;

wydajność Jch wynosi niekiedy 
50% w stosunku do ich płacy. 
Niektórzy trenerzy i instrukto
rzy traktują swój zawód jako 
rzemiosło i nie są wychowawca
mi młodzieży. W związku z tym 
wysuwa się problem ich szkole
nia ideologicznego.

Red. Skotnicki, działacz spo
łeczny z Gdańska podkreślił, że 
przy dobrej pracy polityczno- 

, wychowawczej plany imprez 
■ sportowych*'i  akcji masowych 
wykonywane są z nadwyżką. 
Młodzież szkolna nie jest jesz
cze dostatecznie uświadomiona 

[ odnośnie potrzeb kultury fi
zycznej, czego przykładem jest 
fakt zgłoszenia się dó poradni 
sportowo - lekarskiej w Gdań
sku W ciągu października i listo
pada 600 akademików z prośbą 
o zwolnienie ich z ćwiczeń fi-' 

! zycznych, chociaż warunkiem 
ich przyjęcia na studia był 
przecież dobry stan zdrowia.

Przew. Sekcji Pływackiej 
GKKF. Gruda zwrócił uwagę na 
duże braki w pracy aktywu 
społecznego oraz pracy wycho
wawczej w zrzeszeniach sporto
wych. Plany inwestycyjne bu
downictwa sportowego są często 
wadliwe; przewiduje się np. 
budowę dalszych pływalni w

Dzisiejsza nasza narada ma | 
za zadanie wskazać czołowemu 
aktywowi KKF i Zrzeszeniom 
kierunek, w którym iść zamie
rzamy w najbliższym czasie.

Trudne i odpowiedzialne za
dania, które staną przed na
mi w walce o przełom na od
cinku kultury fizycznej i spor
tu wymagają, co pragnę pod
kreślić z całą mocą, głębokiej 
pracy polityczno - wyjaśnia - 
jąccj po to, by zarówno aktyw 
jak i hiasy sportowców zro
zumiały wszystkie nasze po
czynania i popierały je. Bez 
pełnej mobilizacji aktywu, 

• sportowców, wychowawców 
kultury fizycznej, mobilizacii 
wynikającej z przekonania, że 
idziemy słuszną drogą, trudno 
byłoby o przełom w sporcie.
Poruszane tu sprawy rozpra - 

cowywane będą przez aparat

GKKF w formie konkretnych 
zadań. Treść dzisiejszej od
prawy przeniesiemy w teren.

Do dnia 6 grudnia WKKF-y 
zorganizują u siebie podobną 
jednodniową naradę aktywu 
sportowego z obowiązkowym u- 
działem wszystkich przewedni- 

; ezących PKKF.
W oparciu o tezy mego refe

ratu. referat wygłosi przewód - 
niczący WKKF W naradach 
tych weźmie udział kierowni
ctwo GKKF.

Chciałbym podkreślić »ca
łym naciskiem, że ocena poważ
nych braków w naszej dotych
czasowej pracy, te stwierdzenie, 
iż odstajemy od osiągnięć w 
wielu innych dziedzinach pra
cy, zobowiązuje nas do pełnej 
mobilizacji i wzmożenia wysił- 

• ku.

Wyniki ząleźą od nas samych
Partia i Rząd Ludowy oczeku

je od nas przełomu w sporcie 
i w kulturze fizycznej. Staną 
przed nami nowe, trudne zada
nia, będą one wymagać uwie- 
lokrotnienia wysiłków. Mamy w 
naszej pracy pomoc Państwa, 
mamy kierownictwo polityczne 
Paćtii, mamy wzory przodują
cego sportu radzieckiego, ma
my wiele szczerego, aktywnego 
wysiłku rzesz sportowców i 
działaczy kultury fizycznej.

Wyniki zależą od nas sa
mych. Jeżeli potrafimy zmo
bilizować szeroki kfctyw spor
towy, jeżeli pracownicy kul - 
tury fizycznej i sportu dadzą 
z siebie wszystko, na co ich 
stać, jeżeli zespolimy entu

zjazm i ofiarność tysięcy sta
rych I młodych działaczy 
sportowych, dziesiątków tysię
cy zawodników i setek tysię
cy sportowców, jeżeli zapa
limy miłością do sportu I 
kultury fizycznej miliony na
szej ofiarnej, wspanialej i 
utalentowanej młodzieży pol
skiej, to na pewno osiągniemy 
przełom, i sport polski wejdzie 
na nową drogę, drogę petnej 
masowości, licznych rekordów 
i wspaniałych zwycięstw drogę 
godną osiągnięć naszego na
rodu w budownictwie socja
listycznym, drogę ustawie
nia naszego sportu i zajęcia 
dlań miejsca wśród przodują-® 
cych w sporcie narodów.

silnych okręgach jak Warsza
wa czy Śląsk, zaniedbując słab
sze okręgi jak Rzeszów czy Bia
łystok.

Przew. WKKF Olsztyn, Czar
necki stwierdził słabą współ 
pracę Zrzeszeń ze związkami za
wodowymi i KKF, podkreślając 
konieczność pracy kolektywnej 
wszystkich organizacji dla do
bra sportu.

Działacz społeczny z Opol
szczyzny, Moskal poruszył spra
wę słabego powiązania poprzed
niego kierownictwa GKKF z 

I WKKF. Na terenie Opolszczy- 
i zny praca aktywu społecznego 
jest dobra, jednak aktyw ten 
nie jest należycie wykorzystany. 
Specjalną uwagę — zdaniem 
mówcy — trzeba poświęcić LZS. 
bowiem na wsi następują głębo
kie przemiany, a działalność 
sportowa może odegrać w nich 
dużą rolę. W woj. opolskim 
słabo pracuje ZMP. brak też 
zrozumienia dla zadań kultury 
fizycznej ze strony niektórych 
Rad Narodowych.

Mgr. Pirożyński, przew. 
WKKF Kraków zwrócił uwagę 
na zaniedbanie urządzeń sporto
wych na terenie Nowej Huty. 
Dwie sale przeznaczone jako 
gimnastyczne zajęte są na inne 
cele: w jednej jest kino, w dru
giej — stołówka. W kołach spor
towych na terenie Nowej Huty 
jest ledwie 1/3 liczby pracow
ników. Ze względuma glebę, ko
nieczne są trwałe urządzenia 
sportowe. Po przyłączeniu No

wej Huty do Krakowa istnienie 
dwóch KKF w'jednym mieście 
jest niemożliwe, trzeba jednak 
znaleźć formę organizacyjną dla 
zabezpieczenia rozwoju sportu 
na terenie Nowej Huty.

Delegat Ministerstwa Zdro
wia, Gromek zaproponował u- 
fworzenie przy akademiach me
dycznych Wydziałów medycyny 
sportowej, co zwiększyłoby ka- 
.dry lekarzy sportowych.

Przedstawiciel Powszechnej 
Organizacji Służba Polsce, kpt. 
Maziejuk powiedział, że po ob
jęciu patronatu przez PO Służ
ba Polsce nad ZS LZS okazało 
się, że na 8.000 zarejestrowanych 
LZS tylko ok. 4.000 wykazywało 
działalność, a zamiast 350 tys. 
członków LZS było ich w isto
cie 200 tys.... Aktyw społeczny, 
na którym opiera się praca w 
LZS, nie wszędzie jeszcze do
brze pracuje. Niektóre Rady Po
wiatowe nie odbyły je6zcze ani 
jednego zebrania.

Mówca podkreślił, że zagad
nienie łączności miasta ze wsią 
nie powinnd ograniczać się do 
wyjazdu sportowców miast na 
wieś w celu rozegrania meczu z ’ 
LZS, alć, że sportowcy miast po
winni nadto instruować swych 
towarzyszy wiejskich w jaki 
sposób należy trenować.

Red. Ę. Strzelecki oświadczył, 
że prasa sportowa uważa za 
swój obowiązek włączyć się do 
realizacji niewątpliwie trudnych 
zadań, jakie stanęły przed ru
chem sportowym i we wszyst

kich formach dostępnych pra
sie — dopomagać aktywowi 
sportowemu.

Red. Strzelecki podkreślił, że 
prasa domagać się będzie rea
gowania na krytykę zamieszcza
ną w pismach, co zresztą wyni
ka z obowiązujących ustaw. 

| Dziennikarze sportowi powinni 
więcej pomagać aktywowi spor
towemu w mobilizacji terenu 
dla wykonania planowych za
dań.

Red. Strzelecki samokrytycz- 
nie stwierdził, że prasa sporto
wa ma jeszcze wiele braków, 
które muszą być jak najszyb- 

j ciej usunięte jako warunek do
brego wykonania obowiązków 
dziennikarzy sportowych na no
wym etapie.

Przew. ZG AZS, Hara podał 
do wiadomości, że w szeregach 
AZS zrzeszonych jest ledwie 
25% studentów, co dowodzi, że 
władze AZS nie potrafiły jesz
cze zmobilizować szerokiego 
grona studiującej młodzieży do 
systematycznego uprawiania 
kultury fizycznej.

Ogólnopolski zjazd AZS wy
kazał, że mamy bogate i pełne 
zapału rezerwy, które muszą 
być odpowiednio pokierowane, 
aby sport akademicki odrobił 
wielkie zaległości na polu kul
tury fizycznej. Młodzież akade
micka wykazuje duże zrozumie
nie dla spraw sportu, pozytyw
nym przykładem jbst praca stu
dentów Politechniki Krakow-

(Dokończenie obok, na «Ir. 3)
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Aktyw powinien 
zabezpieczać realizację 

Jednolitego Kalendarza
Sportowego

Streszczenie referatu nacz. A. Millera

JEDNOLITY Kalendarz. Sporto
wy na rok 1953 oraz wyni

kające stąd zadania dla ruchu 
sportowego referował na nara
dzie Naczelnik Wydziału Pro- 
gramowo-Metodycznego GKKF 
Miller.

Jednolity Kalendarz Sportowy 
przez swą atrakcyjność i opar
cie na odznace SPO będzie 
6twarzał bezpośredni pomost od 
masowego uprawiania sportu do 
osiągania coraz wyższych wyni
ków. Odrębne traktowanie za
gadnień SPO i sportu musi 
zniknąć i Sport masowy musi 
być wyczynowym, a wyczynowy 
masowym.

Układ Jednolitego Kalendarza 
Sportowego nastawiony jest na 
masowe zdobywanie SPO i norm 
klasyfikacyjnych przez cykl im
prez mistrzowskich (zrzeszenio
wych, terytorialnych i miesza
nych). tradycyjnych zawodów 
masowych, zawodów korespon
dencyjnych. pucharów Polski. 
CRZZ. AZS, pucharów miast i 
województw, spartakiad, spot
kań ligowych i towarzyskich.

Nasilenie imprez będzie miało 
swoje punkty szczytowe w lu
tym (zimowe Akademickie Mi
strzostwa Świata), potem w ma
ju (Wyścig Pokoju,. Bokserskie 
Mistrzostwa Europy) oraz w le- 
cie — Akademickie Mistrzostwa 

. Świata. Centralnym momentem 
kalendarza, z punktu widzenia 
czołówki są zimowe i letnie A- 
kademickie Mistrzostwa Świata. 
Prócz tego na imprezy między
narodowe zarezerwowano termi
ny do uzgodnienia z innymi pań
stwami.

Kalendarz przewiduje również 
szereg narad trenerów, sędziów, 
działaczy, kursy unifikacyjne i 
doszkoleniowe, obozy i zgrupo
wania. Naturalnie muszą być o- 
ne skoordynowane z terminami 
zawodów.

Aby kalendarz spełnił swoją 
rolę niezbędne są dobrze opra
cowane regulaminy poszczegól
nych imprez. Regulamin wy
znacza kierunek pracy szkole
niowej i rozwoju sportu musi , 
więc:

1) mobilizować zawodników i 
Instruktorów do lepszej pracy,

2) przyczyniać się do podnie
cenia poziomu i zdobywania 
wyższych norm klasyfikacyj
nych. i

3) umożliwić wyłonienie naj
lepszych. do wyższego szczebla

4) być sprawdzianem pracy 
zrzeszeń i terytoyw. Przy tym. 
aby regulamin rzeczywiście mo
bilizował, trzeba dać mu jak j 
najbardziej atrakcyjną formę. 
Dla ułatwienia, podstawowe za
sady regulamnowe (obowiązu
jące na wszystkich szczeblach) 
są umieszczone w jednolitym 
kalendarzu.

Przy opracowywaniu regula
minu szczegółowego trzeba 
kłaść nacisk na najsłabsze dy
scypliny. aby podciągnąć startu
jących w nich zawodników. 
Skorzystajmy tu ze wzoru to
warzyszy radzieckich, którzy np 
mając w pewnym okręgu slaby

cen-

I

I

i

upraszcza organizację i podnosi atrakcyjnośćzdobywania norm
Streszczenie referatu dyr. Tomasza Lemparta

Z DNIEM 1.1.1953 r. wejdzie 
w życie nowj’ regulamin

szermserzy śląskich 
na mistrzostwach PoEska

tu Piotrowicach

j poziom w raucie młotem wy- 
i znaczałi w regulaminie do tej 
konkurencji nie 2 lecz 5 lub 
więcej zawodników. Ten prosty 
sposób dający w rezultacie do
raźne wzmocnienie słabszych 

; dyscyplin trzeba i u nas wpro
wadzić. Również organizowanie 
•mprez masowych, jak np. wie- 

: loboje 1. a. lub SPO podniosą 
na wyższy poziom nasze wynik: 

I sportowe i w głąb (nowe talen- 
| ty) i wszerz (masowość).

Szczegółowe regulaminy
! tralne są już wysyłane w teren 
Z kolei, szybko muszą przygoto
wywać swoje regulaminy woje
wództwa i powiaty, bo na nie 

i czeka teren. W kalendarzach 
. wojewódzkich należy mocno po
stawić (i na powiecie i w kole) 
zawody korespondencyjne. Za- 

( wody te mogą być wykorzysta
ne .jako jedna z form łączności 
miasta ze wsią. Kalendarze po
winny również uwzględnić wcza
sy na każdym turnusie zawody 
narciarskie, łyżwiarskie, lub sa
neczkarskie — zimą oraz siat
kówki, 1. a., czy pływackie — la
tem.

Wszelkie inne, pozakalenda- 
rzowe imprezy towarzyskie są 
zawsze dopuszczalne. Można je 
urządzać nawet w terminach za
rezerwowanych na zawody, nie 
licząc naturalnie na czołówkę 
(pożądanym byłoby, aby odby
wały się wtedy na wsi).

Zadania zrzeszeń i WKKF. 
które zagwarantują wykonanie 
Jednolitego Kalendarza Sporto
wego to przede wszystkim opra
cowanie szczegółowych regula
minów wszystkich szczebli, or
ganizacyjne ustawienie sekcji i 
zabezpieczenie szkolenia (in
struktorzy) oraz sędziów. Dal
sze elementy zabezpieczenia wy
konania jednolitego kalenda
rza — to sprawa dopracowania 
budżetów, sprzętu i urządzeń o- 
raz zasadnicze zagadnienie; pro
pagandowo polityczne przenie
sienie

Bez
lizacji 
mowy 
nowych. Bowiem atrakcyjny ka
lendarz, to — jak powiedział re
ferent — magnes, który ściągnie 
kibiców na boiska, to zasadniczy 
czynnik u ma.sowi en i a i podnie
sienia na wyższy poziom nasze
go sportu.

i odznaki SPO — „Sprawny do 
Pracy i Obrony". Aby w peł
ni zrozumieć, czym jest nowy 
regulamin trzeba sięgnąć ma
co wstscz do okresu budowania 
masowego ruchu aportowego w 
Polsce Ludowej.

Konsekwentnym wynikiem 
historycznej Uchwały Biura 
Politycznego KC PZPR z wrze
śnia 1949 r. było dalsze roz
szerzenie imprez i akcji maso
wych oraz 
chwałą Rady 
17.IV.1950 r. 
ny do Pracy

Jakie były 
zadania odznaki?

Jest ona podstawą jednolite
go systemu wychowania fizycz
nego nowego człowieka wszech
stronnie rozwiniętego, silnego, i 
zdrowego fizycznie i moralnie, 
sprawnego do pracy, sprawne
go do budowania socjalistycz
nej Ojczyzny i w razie potrze
by do obrony jej granic. Od
znaka SPO tworzy więc pod
stawę systemu wychowania fi
zycznego, bowiem jej zestaw 
ćwiczeń gwarantuje wszech
stronny*  I harmonijny rozwój 
człowieka.

W realizacji założeń SPO 
mamy do ‘zanotowania szereg 
osiągnięć.

Dobra praca wiciu kół i ze
społów sportowych dala dobre 
rezultaty, wyrażające się w ska
li krajowej ogólną liczbą ok. 800 
tys. zdobytych dotychczas od
znak SPO. Odznaka zdała rów
nież egzamin jako podstawa sy
stemu wychowania fizycznego w 
jednostkach ludowego Wojska 
Polskiego i jednostkach służby 
bezpieczeństwa.

ustanowienie U- 
Ministrów z. dn. 
odznaki „Sprąw- 
i Obrony“, 
założenia, cele i

sportowców wokół zagadnie
nia SPO.
W wyniku licznych braków, 

zarówno w regulaminie odzna
ki, jak i w naszej realizacji 
obserwujemy w terenie bardzo 
niepokojące objawy poważnego 
spadku autorytetu odznaki i 
aktywności szerokich mas na
szych sportowców w realizacji 
SPO, stwierdzamy, że w pracy 
kół sportowych odznaka scho
dzi na dalszy plan, że nie jest 
podstawową treścią ich pracy.

W tym stanie rzeczy palącym 
zagadnieniem stało się napra
wienie istniejących błędów, 
przepracowanie obowiązującego 
regulaminu, oraz takie usta
wienie zagadnienia, aby nie
wątpliwie słuszna zasada od
znaki SPO mogła być w pełni 
realizowana przez cały ruch 
sportowy.

Dla przepracowania regula
minu posłużyła przede wszyst
kim pomoc towarzyszy radziec
kich, udzielona nam w czą^ie 
pobytu delegacji polskiego ru
chu sportowego w ZSRR.

7.

ZASADY NOWEGO 
REGULAMINU

Materiały przywiezione 
ZSRR, poparte naszymi wła
snymi doświadczeniami i licz
nymi słusznymi głosami z te
renu oraz materiały zakładów 
naukowych AWF i uwagi Rad 
Trenerów poszczególnych dy
scyplin snortu pozwoliły nam 
opracować nowy regulamin, 
którego zasady kierunkowe 
zmierzają do:

Podniesienia autorytetu od
znaki i jej znaczenia w tere
nie.

Podniesienia
Przygotowania 
norm.

atrakcyjności 
i zdawania

odznaki fak-

alizacji w terenie. Temu celo- 
iiościwi służy zmniejszenie 

norm w poszczególnych kate
goriach oraz 
ści kategorii

Tak więc 
która miała 
kategorie wieku (dwie katego
rie stopnia dziecięcego i dwie 
stopnia młodocianego) w myśl 
nowego regulaminu ma tylko 
trzy kategorie wieku, a miano
wicie: kategorie w stopniu 
dziecięcych pozostają bez zmian 
natomiast stopień młodociany 
ma tylko jedną kategorię (od 
15 do 16 lat).

Odznaka SPO dla dorosłych 
obejmowała dotychczas trzy 
kategorie wieku, pódczas gdy 
nowa odznaka obejmuje jedy
nie dwie kategorie (od 17—35 
lat i powyżej 36 lat). Jeśli cho
dzi o ilość norm, to tylko od
znaka BSPO stopnia dziecięce
go mieć będzie nadal tak jak 
dotychczas 8 norm obowiązko
wych. W stopniu młodocianym 
BSPO ogólna ilość norm zosta
ła zmniejszona z dwunastu do 
dziewięciu, przy czym zmniej
szono ilość obowiązkowych z 
siedmiu do pięciu i norm do 
wyboru z pięciu do czterech.

Według starego regulaminu 
istniały tylko trzy rodzaje od
znak. i

7 RODZAJÓW ODZNAK SPO

zmniejszenie ilo- 
wiekowych.
odznaka BSPO. 

dotychczas cztery

Nowy regulamin ustala 7 
różnych rodzajów’ odznak:
i Dla stopnia dziecięcego brą- 

zowrą odznakę z literami 
BSPO.
n Dla stąpnia dziecięcego brą- 
" zową odznakę z literami 
BSPO i napisem „wybitna“,
O Dla stopnia młodzieżowego 

srebrną odznakę z literami 
BSPO.

i Poważne zadania 'stoją przed
Komitetami Kultury Fizycznej 
wszystkich szczebli:
1 Przeprowadzić szeroką pro- 
* pagandę i popularyzację 
now’cgo regulaminu odznaki.
Q Przystąpić jak najszybciej 
* do powoływania społecz
nych komisji kontrolnych SPO 
przy Wojewódzkich i Powiato
wych KF, dobierając do nich 
najlepszych ludzi z terenowego 
aktywu społecznego.
o Zrewidować skład osobowy 

dotychczasowych komisji 
SPO w kolach i zespołach spor- 
towych.
Ą Zabezpieczyć pełne wlącjfl-
* nie się do pracy w dziedzi
nie SPO ze strony społecznych 
sekcji KKF.
Ej Wyjaśnić w terenie i ure- 

gulować sprawę uzyska
nych częściowo norm wg stare
go regulaminu dla tych zawod
ników, którzy jeszcze wszyst
kich norm nie zdali.

kalendarza w teren, 
zabezpieczenia pełnej rea- 
kalendarza. nie może być 
o wykonaniu zadań pla-

❖
W dyskusji, jaka wywiązała 

się w drugim dniu obrad po re
feratach dyr. Lemparta na te
mat nowego regulaminu odzna
ki SPO i nacz. A. Millera o Jed
nolitym Kalendarzu Imprez 
Sportowych, zabrała głos tylko 
niewielka liczba przedstawicieli 
terenu, co świadćzy niezbyt do
brze o ich dotychczasowej pi*a-  
cy w zakresie omawianych te
matów..

Wydaje się, że przy realizo
waniu zarówno planów SPO jak 
i jednolitego kalendarza można 
było zdobyć wiele doświadczeń, 
z którymi należało się podzie
lić z uczestnikami narady. Pod
kreślił to w podsumowaniu rów
nież wiceprzew. Kędziorek.

rnócz OSIĄGNIĘĆ 
SĄ POWAŻNE BRAKI

Równocześnie jednak były 
gromne niedociągnięcia. Naj
większe przyczyny istniały w 
dziedzinie samej realizacji od
znaki: — niedostateczna była 
propaganda zagadnienia SPO- 
brak było systematyczności 
pracy w jednostkach realizują
cych w.f„ odznaki zdobywano 
w sposób doraźny — jednostki 
realizujące nastawiały się prze
de wszystkim na ilość, a nie 
na jakość i treść pracy — po
pełniano wiele nieformalności, 
a nawet nadużyć w przepro
wadzaniu prób — brak było 
dostatecznej ilości kadry — 
słabo na ogół pracowały sekcje 
ogólnego przygotowania w ko
łach, zupełnie niemal nie inte
resowały się zagadnieniami 
SPO inne sekcje, instruktorzy 
i trenerzy sportowi i sami bar
dziej zaawansowani zawodnicy 
— brak było ścisłego powiąza
nia SPO z Jednolitym Kalen
darzem Sportowym, zdawanie 
norm odbywało się najczęściej 
poza zawodami sportowymi, ni
wecząc w ten sposób wielką 
atrakcyjność zdawania norm.

Stworzenia z ______
tycznej podstawy i tematyk; 
dla całorocznej pracy kół 
sportowych.

Uproszczenia dokumenta
cji.

A Dla stopnia młodzieżowego 
“ srebrną odznakę z literami 
BSPO i napisem „wybitna'1.
ff Dla dorosłych odznakę I 
*"*  stopnia srebrną z literami 
SPO.

Ostatnie mecze 
piłkarskie 

o wejście do II ligi
ITrwający jut trzy tygodnie po

jedynek mistrzów województw z 
drużynami II ligi piłkarskiej o 
miejsce w szeregach ’.Ig >wych za
kończył się w sumie zWyciestwem 
ligowców (dodajmy, że w większo
ści wypadków dzięki regulaminowi, 
stawiającemu mistrzom wojewódz
kim większe wymagania).

W 10 wypadkach zespoły Il-lfgo- 
we utrzymały się na swych po
zycjach: Budowlani Przemyśl, stal 
Z.clona Góra. Kolejarz Gdańsk. 
Kolejarz Olsztyn, Kolejarz Toruń. 
Lotnik W-wa. OWKS Lublin. Gór
nik Knurów oraz, bez walki Gwar
dia Słupsk, ponieważ mistrz woje
wództwa nie został wyłoniony I 
Gwardia Szczecin, ponieważ mi
strzem województwa szczecińskie
go została rezerwa tego właśnie ze
społu.

Z 9 pozostałych spotkań pięcio
krotnie triumfowali mistrzowie wo-

jewódżtw: Kolejarz Łódź, 
niarz Pabianice. OWKS 
Gwardia Kalisz 1 Stal 
Los pozostałych czterech 
rozstrzygnie się w niedzielę, kiedy 
to giąć będą spotkania rewanżowe 
następujące zespoły (w nawiasach 
wyniki I rundy):

Gwardia Białystok — KS Ełk (1:2);
Włókniarz Chełmek — Unia Bo

rek (3:7);
Włókniarz Chodaków — Kolejarz 

Pruszków (1:1);
Sta) Llptny — Stal Czechowi

ce (0:2);
Górnik Knurów — Spójnia Kato

wice (1:0).
Ostatni mecz nie zmienf Jut sy

tuacji. gdyż zwycięstwo Górnika, 
uzyskane ubiegłej niedzieli dało 
mu prawo pozostania w lidze

Włók- 
Wrocław, 

Skarżysko, 
drużyn

Większego zainteresowania 
aktywu działaczy społecz
nych zagadnieniami SPO.

Na czym polegają podstawowe 
zmiany, wprowadzone do regu
laminu w porównaniu z regu
laminem poprzednim?

Zmiany idą przede wszyst
kim w kierunku łatwiejszego 
udostępnienia odznaki i jej re-

Z2 Dla dorosłych odznakę II 
" st. złotą z literami SPO.

7 IIDla dorosłych odznakę 
st. złotą z literami SPO i 

napisem „wybitna“.
Jakie w związku 

dania stają przed 
ogniwami ruchu 
których realizację powinniśmy 
rozpocząć już od dziś.

z. tym za- 
wszystkimi 

sportowego.

ODZNAKA SPO 
PODSTAWĄ PLANU PRACY

Poważne zadania stoją też 
przed kołami sportowymi. Naj
ważniejszą sprawą jest właści
we ujęcie zagadnienia SPO w 
planie pracy na r. 1953. Nale
ży dokładnie przeanalizować 
ułożone już plany, dokonać 
ewentualnych poprawek i uzu
pełnień tak, aby odznaka SPO 
była naprawdę podstawą cało
rocznego planu pracy.

Osohne zagadnienie stanowią 
wielkie zadania, jakie' w związ
ku z nowym regulaminem SPO 
stają przed szkolnictwem. No
wy regulamin SPO podnosi w 
wielkim stopniu atrakcyjność I 
zdobywania norm i uzyskanie 
samej odznaki przez młodzież. 
Z drugiej strony układ ćwiczeń 
i zestaw norm zabezpiecza w 
pełni harmonijny rozwój fi
zyczny dzieci i młodzieży, ze
staw norm dostosowany jest 
całkowicie do potrzeb i wy
magań fizjologicznego rozwoju 
młodzieży.

Są wszelkie podstawy ku te
mu, »by nowy regulamin SPO 
w pełni zdał egzamin. Zabezpie
cza on w optymalny sposób 
wszelkie warunki, które są nie
zbędne, aby odznaka „Sprawny 
do Pracy i Obrony* 1 mogła stać 
się w praktyce podstawą syste
mu wychowania fizycznego w 

| naszym kraju.

6 drużyn piłkarskich walczy
o miejsce w pollinate Pucharu Polski

I
2R0DŁO BŁĘDÓW

Źródło tych braków leży też 
w błędach, jakie popełnili

śmy w układaniu dotychczaso
wego regulaminu.

Obowiązujący aż do dnia 
dzisiejszego regulamin nie 
został dogłębnie przemyślany 
1 nie był dostosowany do wa
runków i możliwości terenu, 
nie mobilizował w dostatecz
nej mierze szerokich ma’

i

Zestawienie par
w lidze kosza

KATOWICE 27.11 (tel. wl.). W 
ubiegły wtorek rozpoczęły się : 
w Piotrowicach w doskonale 
przystosowanej do imprezy, szer
mierczej sali piotrowickich za - 
kładów, drużynowe mistrzostwa 
Polski. Rozgryware są one przy 
udziale reprezentacji okręgów, 
które są na ogól tak wyrówna
ne, że poszczególne spotkania 
zyskały na atrakcyjności.

Pierwszą konkurencją 
strzostw był floret kobet. 
starcie stanęło 8 drużyn 
dzielonych na dwie grupy, 
grupy pierwszej do finału
kwalifikowały się Katowice, «po 
zwycięstwie nad Łodzią 9:0 
Szczecinem 10:1 oraz 
który pokonał Szczecin 
identycznym stosunku 
grupy drugiej miejsca 
u ywalczyły drużyny

mi-
Na 

po-
Z 

za-

i
Gdańsk, 

i Łódź w
9:5. Z 

w finale 
Warsza-

dzie: Kuszmir, Strzemkówna,
Liszkowska, Wlodarczykowa.

Drugą konkurenc.ią'mistrzostw 
był bagnet. Na 
10 drużyn - pyzy 
rytów uchodziły 
ska i Warszawy, 
startował mistrz _____ ___„ .
w drugiłn mistrz Polski na rok 

i 1952 Królikowski.
Mistrzostwa w bagnecie 

przyniosły wielką niespodzian
kę w postaci zdobycia drużyno
wego mistrza Polski przez mło
dą drużynę Śląska.

Wyniki walk finałowych: War
szawa — Wrocław 9:7. Warsza
wa — Gdańsk 9:6, Warszawa 
— Katowice 7:9, Wrocław — 
Gdańsk 11:3, Gdańsk w- Kato
wice 8:8 (stosunek trafień 35:37).

Ostateczna klasyfikacja bagne- 
i tu przedstawia się następująco:

starcie stanęło 
czym za fawo- 
zespoły Gdań- 
W pierwszym 

sportu Paliga,

wy i \Vroclawia. Warszawa po- I 
konała Poznań 10:2. a Opole 
9.0. Wrocław wygrał z Opolem 
9:7. a z Poznaniem lepszym' sto
sunkiem trafień przy remisie 
8:8.

(Dokończenie ze str. 2) 
skiej przy budowie swojego o- 
biektu sportowego w bardzo 
złych warunkach atmosferycz
nych , i terenowych.

Szczególnie odpowiedzialne 
zadania w upowszechnieniu 
kultury fizycznej na wyższych 
uczelniach ciążą na kołach spor
towych, które dotychczas nie 
przejawiałj’ właściwej działalno
ści.

Delegat Ministerstwa Oświa
ty, Niewiadomski podkreślił, że 
zasadniczym błędem w naszej 
pracy sportowej była żywioło
wość. niezbędne więc jest prze
stawienie się na pracę długofa
lową i planowo zorganizowaną.

W szkołach kultura fizyczna 
nie objęła jeszcze swym zasię
giem szerokich rzesz młodzieży. 
Odczuwamy tu brak kadr in
struktorskich, źle prowadzimy 
rekrutację na szkolenie oraz 
niesystematycznie wykorzystu
jemy 
Sport 
braki 
wym.

Opieka zrzeszeń sportowych 
nad SKS nie zawsze była pozy
tywna. Obok rzeczywistej po
mocy zdarzały się wypadki de
moralizacji młodzieży szkolnej 
przez rozpijanie jej lub kape- 
rowanie.
TODSUMOWANIE DYSKUSJI

Dyskusję podsumował przew. 
GKKF, poseł Reczek, podkre
ślając, że dokonanie przełomu 
w sporcie polskim zależy od o-

przeszkolonych ludzi, 
szkolny odczuwa duże 

w budownictwie sporto-

I fiarnej pracy całego aktywu 
sportowego. Nowe kierownictwo 
GKKF spodziewa się szczerej 
pomocy aktywu sportowego, bez 
którego wykonanie przewidzia
nych zadań byłoby trudne.

Dla dokonania tego przełomu 
potrzebna jest również obok za
pewnionej pomocy Partii, ak
tywność dwóch masowych or
ganizacji — Związków Zawo
dowych i ZMP, czemu pozytyw
ny wyraz dali w swych prze
mówieniach tow. tow. 
cień i Drożdż.

Nowe kierownictwo 
zdaje sobie sprawę, że 
nie może być dokonany już ju
tro, ale pewne zadania muszą 
być wykonane w trybie krótko
falowym, inne zaś — w długo
falowym.

Poseł Reczek odpowiadał w 
podsumowaniu na niektóre pro
blemy poruszane przez poszcze
gólnych dyskutantów, podkre-" 
śla.jąc, że słuszne wnioski zgło
szone w 
nione 
GKKF.

— W

Nowo-

Pierwsza kolejka TI rundy roz
grywek ligi koszykówki, która od
byta slg w ub. niedzielą nie przy
niosła specjalnych niespodzianek 
Tak jak przewidywaliśmy Włók
niarz Łódź i Spójnia Łódź odnio
sły pewne, choc minimalne cytro- 
wo zwycięstwa ((Spójnia nawet oo 
dogrywce), CWKS pokonał wyso
ko Spójnię Gdańsk a stojące pod 
znakiem zapytania wyniki trzech 
pozostałych spotkań zakończyły się 
sukcesami gospodarzy; minimalny
mi — Ogniwa Kraków z Koleja
rzem Poznań 1 Kolejarza Ostrów 
z Gwardią Kraków oraz nieoczeki
wanie wysokim zwycięstwem Stali 
Poznań z Kolejarzem W-wa.

Sukces ten jak i postawa Stall 
Poznań w dotychczasowych spotka
niach jest właściwie jedyną nie
spodzianką rozgrywek ligowych.

Po tych spotkaniach sytuacja w’ 
obu grupach nie uległa zasadni
czej zmianie. Być może, że wyniki 
następnej serii spotkań pozwolą 
na dokładniejszą ocenę sytuacji.

W niedzielę 30 bm. zestawienie 
par jest następujące (na I miej
scu gospodarze, w nawiasie wy
niki spotkań z I rundy):

grupa I 
Gwardia 

Lódż (37:47)
Kolejarz W-wa — Kolejarz O- 

st.rów (76:50) *
OWKS Lublin — Stal Poznań 

(42:46)
grupa IF1
AZS W-wa - CWKS (31:41)
Spójnia Łódź — Ogniwfo Kraków 

(65:60)
Spójnia Gdańsk — Kolejarz Po

znań (58:72).

Kraków — włókniarz

Znamy już jednego półfinali
stę rozgrywek ó puchar Polski. 
Półfinalista tym jest Gwardia 
— Kraków, która w ten sposób 
powtórzyła swoi sukces z roku 
poprzedniego. Pozostałych trzech 
półfinalistów wyłonią rozgryw
ki, które odbędą się w najbliż
sza niedzielę. ,

W trzech niedzielnych spot
kaniach ćwierćfinałowych wal
czyć będą: (gospodarze na 
pierwszym miejscu) Kolejarz 
W-wa — Ogniwo Bytom. CWKS 
I-b — Unia Chorzów, Budowla
ni Gdańsk — Górnik Bytom.

Wśród niedzielnych rywali 
widzimy zespól,' który rnusiał 
opuścić w roku bieżącym I li
gę, (Kolejarz W-wa) rezerwę 
klubu ligowego (CWKS Ib), mi
strza Polski (Unia) i wicemi
strza (Ogniwo), drugoligowca 
(Górnik Bytem) i zespół I ligi, 
który aspirował do tytułu mi
strzowskiego w swej grupie 
(Górnik Bytom).

Mimo tak zdawałoby się róż
nego poziomu, walki, jesteśmy 
o tym przekonani, będą zacię
te i wyrównane. Będą wyrów
nane przede wszystkim dlate
go, że poziom naszej piłki noż
nej wciąż jeszcze daleki jest od 
doskonałości, że czołowe zespo
ły'mają dni. a niekiedy całe o- 
kresy, kiedy spisują się bardzo 
słabo. Wystarczy przecież, by 
jeden z pierwszoligowców miał 
taki właśnie słaby dzień, a 
„młodszy kolega“ wyeliminuje 
go z łatwością z dalszych roz
grywek o puchar Polski.

Typowanie wyników trzech 
niedzielnych spotkań byłoby

bawienlem się w średniowiecz
nego astrologa, który przy po
mocy prymitywnego teleskopu 
odgadywał przyszłość z gwiazd. 
Można jednak przypomnieć 
czytelnikom o zaletach i wa
dach każdego ze startujących 
w ćwierćfinale zespołów.

kolejarz warszawski, to ze
spół, którego atak najlepiej sto
sunkowo c :uje się na ciężkim, 
błotnistym boisku, na którym 
potrzebna st bardziej kondy
cja fizyczna i zwrotność, niż 
technika,1 którei nie zawsze 
można użyć gdy piłka grzęźnie 
raz po raz w błotnych jeziorach 
boiska. Właśnie umiejętne wy
korzystanie złvch warunków 
terenowych zademonstrowali na
pastnicy Kolejarza w drugiej 
połowie zwycięskiego meczu z 
Górnikiem Radlin. Gorzej jed
nak dla zespołu warszawskiego, 
że pewne_zwvkle formacje o- 
bronne straciły ostatnio nieco 
ze swej wartości, że są 
Ijiedy zbyt powolne, a i 
przeciwnika pozostawia 
do życzenia.

(jest to dozwolone regulami
nem rozgrywek o puchar Pol
ski) walczyć bedzie z mistrzem 
Polski Unia Chorzów. Rezerwy 
CWKS-u. twarde i bojowe nie 
grzeszą jednak nadmiarem ru
tyny, podczas’ gdy właśnie U- 
nia. dzięki tej zalecie jest wciąż, 
naszym czołowym zespołem.

Górnik Bytom, zespół Bani- 
sza, Krasówki i Sobka, to ener
gia, twardość i kondycja. Wal
czący Z nimi Budowlani Gdańsk, 
reprezentują wysoką ambicję, 
szybkość i niezłe opanowanie 
piiki. I tu sprawa wyniku jest 
najzupełniej otwarta.

Na niedzielne meldunki z bo
isk piłkarskich wszyscy ocze
kiwać będziemy z niecierpliwo
ścią. Pragniemy, by zawierały 
one wiadomości o Radnej, czy
stej i ambitnej grze wszystkich 
zespołów i o zwycięstwach lep
szych. (w)

, W puli finałowej Katowice bez 
trudu wygrały z Gdańskiem 15:1 
i z Wrocławiem 16:0. Warsza
wa pokonała Gdańsk i Wrocław 
15:1. Decydującym spotkaniem 
o tytuł drużynowego mistrza 
Polski był mecz Katowice — 
Warszawa. Początkowo lepiej 
powodziło się reprezentantkom 1 
Warszawy, które po 14 walkach 
prowadziły 8:6. 
walki zakończyły się 
zwycięstwem 
(Liszkowska, 
tak że osiągnięto wynik remi
sowy 8:8. Lepszy stosunek tra
fień zadecydował, że tytuł dru
żynowego mistrza we florecie 
kobiet przypadl drużynie Ka
towic, która startowała w skla-

Ostatnie dwie 
jednak 

katowiczanek 
Wlodarczykowa)

1) Katowice — 3 zwyc.; 2) War
szawa — 2 zwyc.: 3) Wrocław —
I zwyc, i Gdańsk — 0 zwyc.

W trzecim dniu mistrzostw 
rozegrano floret mężczyzn, któ-» 
ry zakończy się dopiero późną 
nocą. W rozgrywkach elimina
cyjnych osiągnięto wyniki: 
Łódź — Poznań 7:3. Warszawa
— Bydgoszcz 9:3. Wrocław — 
Gdańsk 9:4. Szczecin — Opole 
12:4. Katowice — Opole 9:0, 
Kraków — Łódź 9:1. Wrocław— 
Bydgoszcz 9:3, Warszawa — 
Gdańsk 9:2.

Wyniki półfinałów: Wrocław '
— Poznań 10'6. Katowice — 
Szczecin 12:4, Kraków — Szcze
cin 9:1. Warszawa — Poznań 9:1.

W puli finałowej przeprowa
dzono dwa spotkania. Warsza
wa pokonała Wrocław 10:6. a 
Kraków wygrał z Katowicami
II 5.

W piątek walczyć będą szpa- 
dziści. a w sobotę i w niedzie
lę szabliści. J. B.

Ping-pongiści CSR
przyjeżdżają do Polski

spotkaOgniwo Bytom, które 
się w Warszawie z Kolejarzem, 
ma mimo ostatnich niepowo
dzeń z Unią, które — wierzy
my — były tylko okresowe, 
szybki i stosunkowo bramko- 
strzelny atak oraz młodą, ale 
twarda i dobrze kryjącą obro
nę.

Ciekawie zapowiada się dru
gi mecz, w którym rezerwa 
CWKS wzmocniona kilkoma za
wodnikami pierwszej drużyny,

GKKF 
przełom

dyskusji będą uwzględ- 
przez kierownictwo

nasze żagle zaczyna 
wiać pomyślny wiatr — powie
dział na zakończenie przew. 
GKKF. — Trzeba tylko mocno 
ująć ster w’ ręce. Wierzymy, że 
przy ofiarnej pomocy aktywu 
sportowego i . szerokiej rzeszy 
sportowców praca nasza będzie 
uwieńczona powodzeniem i 
sport polski zwycięsko wyjdzie 
z impasu, w jakim znalazł się 
obecnie

nie- 
kryfte 
wiele
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Nowinki narciarskie
W dniach od 26.11 do 28.11 

br. odbędzie się w Zakopanem 
posiedzenie Rady Trenerów 
narciarskich, zorganizowane 
przez Wydział Sportów Zimo
wych GKKF. Tematem 
będzie: 1) Dyskusja na 
książfek „Narciarstwo" i 
ciarstwo Nizinne“ Bielczyka i 
Ziobrzyńskiego. 2) Zatwierdze
nie regulaminu odznak: zjaz
dowej i sprawności 3) Zasady 
listy klasyfikacyjnej zawodni
ków 4) Forma opieki nad czo
łowymi zawodnikami Zrzeszeń 
Sportowych, 5) Sprawozdanie 
z pracy trenerów za okres od 
1.9 do 30.11 br., 6) Plan pracy 
na okres zimowy! 7) Program 
doszkolenia instruktorów 
konkurencji biegowych.

• • •
W „Imperialu" wyświetlono 

film nakręcony na Olimpiadzie 
w Oslo przez Trenera Państwo
wego Ziobrzyńskiego pt. „Sko
ki". Jest to film szkolny z ca
łym szeregiem fachoieych uwag 
i wniosków, który tak zawod-

obrad 
temat 
„Nar-

do

nikom jak trenerom i sędziom 
przyniesie wiele ogromnych ko
rzyści. Film poza naprawdę 
drobnymi usterkami montażo
wymi i tym, że może samo wy
bicie przy skokach nie jest od
powiednio pokazane (za mało 
zdjęć z profilu) jest rzeczywiście 
wzorcowo a przede wszystkim 
fachowo wykonany, 
tego filmu jak i

Autorowi 
trenerowi 

mgr. Kozdruniowi, który współ- 
pracouuA przy jego wykonaniu 
należą się słowa uznania.

• » »
Rada Trenerów 

Szkoleniowego AZS 
niu w dniu 23 bm. 
wniosek powołania 
narciarski, który ma 
od 20 grudnia do 6 stycznia 
53 r. zjazdowców: 5 juniorek, 
6 juniorów, 12 seniorek, 22 se
niorów, biegaczy: 3 juniorki, 
4 juniorów, 9 seniorek, 11 se
niorów. skoczków: 2 juniorów, 
11 seniorów, kombinatorów: 10 
seniorów^

O-środka 
na zebra- 
postawila 
na obóz 
się odbyć

(™)

H. L»w«nd0W’kl, Toruń — Sekcja 
żeglarstwa GKKF miała duże za
ległości, jeśli chodzi o sprawy sę
dziowskie. Obecnie sytuseja s:e 
zmieniła i do końca roku wszyst
kie sprawy będą uregulowane.

Stanisław Brzeźniak. Koźle — 
Najlepszy wynik uzyskaliście 
trójskoku. ale jak widać z innych 
rezultatów brak Wam szybkości, 
nad którą powinniście popracować 

Adres Weinberga — Bydgoszcz 
ul. 20 Stycznia i«, instrukcję już 
Wam wysłaliśmy.

Antoni Siatkowski, Ltihlln — 
Drużyna węgierska nie startowała 
w olimpiadzie londyńskiej.

Bogdan Zięba, Nidzicę — W Hel
sinkach M. Jackson (Australia) w i 
nółflnale. pobiła >ekord świata na i 
200 m. uzyskując 23,4.

Rekord świata na 100 m kobiet 
wynosi 11,4 i został ustanowiony w 
tym roku również przez M. Jackson

Zbigniew Sarnecki, Grójec — ; 
Antkiewicz przegrał walkę finato- : 
wą z Włochem —

W meczu Polska 
1950 roku bramki 
ghyj — 3 1 Puskas 
oraz Mordarski i Cieślik dla Pol
ski.

Jan Tomczyk, Nowe Miasto — 
Walasiewiczówna brała udział w 
olimpiadzie berliński«!. Kusocińskl 
był w tynt czasie kontuzjowany I 
nie startował.

Rekord ZSRR w skoku w dal 
należy do Medalowa — j.50.

St. Przybylak, Działdowa — Adres 
sekcji kolarstwa CWKS — W-wa. 
ul. Łazienkowska 3 (stadion CWKS)

Młodzież szkoły PTM Nr. Z — 
Anonimów nie zamieszczamy. Pro
simy o podanie nazwisk 1 adre
sów,

Ryszard Bramczewskl, Sierpc — 
Już w poprzednim numerze Prze
glądu Sportowego rozpoczęliśmy 
cykl pozycji, podsumowujących se
zon lekkoatletyczny. W dalszych 
podamy całość tabel najlepszych 
lekkoatletów 1 lekkoatletek Dol
skich. .

w

Bolognesi.
— Węgry 2:5 w 
zdobyli: Szila-

— 2 dla Węgier

Do 1
dnia reprezentacja CSR w teni
sie stołowym. Zespól składać 
się bedzie z 6 zawodników 1 3 
zawodniczek, którzy rozegrają 
na terenie Polski szereg spot
kań.

W skład drużyny wejdą: dwu
krotny mistlz świata — Vania, 
czołowy ping-pongista świata — 
Andreadis, Toreba, mistrz Sło
wacji — Tokar i Stipek. W 
drużynie kobiecej pewne miej
sce ma w tej’chwili mistrzyni 
Czechosłowacji — Chruskova.

Skład CSR jest następujący: 
mężczyźni — T_
Vyhnanovski, ' Tokar, Tereba. 
Stipek. Turnovski; kobiety — 
Hruskova. Vyhnanovska. Graf- 
kova. Cediova.

W ubiegłą niedzielę zakończo
no w Jabłoncu nad Nysą indy
widualne mistrzostwa pingpon
gowe CSR, które przyniosły w 
finałowych spotkaniach nastę
pujące wynikik

gra pojedyncza mężczyzn: Va
nia — Andreadis,^:1; pnjedyncza 
kobiet: Hruskova — Vyhnanov
ska 3:0; podwójna mężczyzn 
Vania, Andreadis — Tereba. 
Stipek 2:0; podwójna kobiet: 
Kratochwilova Zelenkova — 
Vyhnanovska, Hruskova 2:1; 
mieszana: Hruskova. Tereba — 
Vyhnanovska Vania 2:0.

Program pobytu czechosło
wackich gości przedstawia się 
następująco:

10 grudnia mecz Katowice — 
Praga w Katowicach, 12 gru
dnia międzynarodowy turniej

Polski przyjeżdża 9 gru- we Wrocławiu, w którym prócz 
reprezentantów CSR grać będzie 
26 polskich zawodników oraz 13 
naszych najlepszych ping-pongi- 
stek.

14 grudnia rozegrany . będzie 
mecz Łódź — Praga w Łodzi, 
17 grudnia Lublin — Praga Ww 
Lublinie oraz 20 lub 21 gru-*  
dnia Warszawa — Praga w Hali 
Mirowskiej w Warszawie.

Sekcja tenisa stołowego 
GKKF w związku z przyjazdem 
zawodników CSR organizuje od 
30 bm. do 11 grudnia obóz kon- 

yania.^Andreadfs. 1 ^jny dla naszych czołowych 
- ’ zawodników w Czerwieńsku.

Wyznaczeni zostali: Patyński, 
Dembowski (Lublin), Szmidtów- 
na (Kielce), < Dobosz (Kraków), 
Arbach i Roslan (Wrocław). Kli
szową, Otremba, Kawczyk i 
Piechaczek (Katowice), Guzl- 
kówna, Heinrichówna i Krygier 
(Łódź), Skuratowicz (Gdańrk), 
Dorówna (Opole). Kurzawa (Po
znań). Bojanowska, Gaj i Ro- 
gowlcz (W-wa).

Ponadto do turnieju wrocław
skiego wyznaczono następują
cych młodych, obiecujących za
wodników :

9
Kubaczka. Sypniewski. Wa

wrzyniak tKat owice), Galiński, 
Siwek (W-wa). Szteyn (Lublin), 
Orlikowski, Stępień 
Wykusz i Szumski 
Pieczonka (Kraków), 
(Bydgoszcz).

W dniu 25 bm. zmarl

(Gdańrk), 
(Szczecin), 

Bogucki

(BC)

Andrzej Przeworski
ur. w roku 19flo, długoletni działacz sportowy, byty wicepre
zes i prezes Polskiego Związku Piłki Nożnej, były reprezen
tacyjny piłkarz, były zawodnik KS Craeovia i KS Polonia 
Warszawa, wiceprzewodniczący Sekcji Piłki Nożnej Główne
go Komitetu Kultury Fizycznej.

W zmarłym tracimy wieloletniego, zasłużonego działacza 
sportowego.

SEKCJA PIŁKI NOŻNEJ GKKF
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— Zobaczycie Włókniarz, 
Łódź zostanie, w I lidze — szep
tał na Piotrkowskiej jeden ki
bic do drugiego po ostatniej 
rundzie rozgrywek. Takie same 
rozmowy wiedli kibice warsza
wskiego Kolejarza, gdy zespół 
ich po przegranym meczu z 
Ogniwem Kraków pożegnał sic 
z I liga. Pogłoski te obiegły ca
łą Polskę. z

Skąd sie one biorą, gdzie test 
ich źródło? Sprawa iest prosta 
Pewien procent naszych dzia

łaczy. n’e tyko zresztą 
sk:ch, nie zdał egzaminu z kon 
struktywnei pryv. Zapatrzony 
w reprezentacyjna jedenastkę 
(w piłce) czv dziesiątkę (w bok
sie) nie dbał o szkolenie re
zerw. o juniorów. I kiedv nad
chodzą złe dni. kiedy reprezen
tacyjna drużyna wylatuje z I 
czy II ligi zaczyna się „praca" 
przy zielonym stoliku, pisanie 
obszernych memoriałów, sondo 
wanie opinii władz, półprywat- 
ne rozmowy, kantowanie stron 
ników itd. W ruch 
parte“ argumenty 
„stolica naszego 
włókienniczego.

• górniczego itd. musi być repre
zentowana w I lidze“ i im po
dobne.

zdobyła nowe zastępy zawodni- [ 
ków. Mimo licznych walkowe
rów. odgwizdywanych wv 
wszystkich klasach 
kich, ilość spotkań 
skich była większa niż. 
przednich latach, co 
wyraźnie na 
nia.

Ale. nowy 
nież szereg 
które 
wzrostu 
Pierwsza i zasadniczą wada

od gwizdy wanych
wojewódz- 
mistrzow 

w po- 
wskazuje 

wzrost umasowie-

system miał rów- 
poważnych wad. 

nie przyczyniły się do 
poziomu rozgrywek 

sy- 
piłkar , stemu było to. że w poszczę 

"ólnych klasach wojewódzkich 
a nawet i w II JMre znalazły 
sio zespo’v na podstawie nie 
*.v'.e wyników sportowych i re
prezentowanego nrzez nie po 
ziomu wyszkolenia, lecz droga 
bądź nominacji. bądź też na 

i -»odstawie, reaulammu. który u 
zale^niał przynależność do kio- 

’ sv rozgrywkowej jedynie od 
; ilości zespołów piłkarskich w 
Doszczególnych kołach.

Żle również ustawiono w no
wym systemie zagadnienia a- 
wansu i snadku z poszczegól
nych klas, tak że zespoły nie 
miałr naturalnej, wynikającej z 
walki o jakiś konkretny cel. 

I podniety do pracy nad podno- 
' szeniem kwalifikacji.

idą ..nieod 
w rodzaju 

przemvsłu 
metalowego.

Nosicielem ostatnich pogło
sek M ich zwolennikom czas 
powiedzieć ..nie tędy droga". 
Nie zakulisowe pociągnięcia, 
nie chowanie złego stanu rze
czy pod szumna argumentację 
le-z praca i tylko praca jest 
miernikiem w naszym życiu 
sportowym. Kto nie pracuje 
musi spaść do niższej klasy, 
gdyż nie chcemy i 
dziemy tolerować 
forrń bumelanctwa.

Wszyscy działacze 
muszą zrozumieć, że 
śc! danego zespołu, 
miejscu w hierarchii naszego 
sportu n’e pioga i nie beda de
cydować inne względy, jak je
go poziom sportowy, jego wy
szkolenie. Nic bez pracy, wszy
stko za prace — ta zasada 
musi obowiązywać, jeśli n:e 
chemy psuć zawodników, któ
rzy doszliby do wniosków, że 
nie warto „nadstawiać kości", 
bo i tak kierownicy sekcji „coś 
wymyślą".

n'e be 
żadnych

sportowi 
o warto- 

o jego

CO BYŁO ZŁE
Takie stanowisko zajęła sek- i 

cja piłki nożnej GKKF. która 
ostatnio pracowała nad pro i 
jektem poprawek w dotych- ■ 
czasowym systemie rozgrywek 
Bo właśnie z tymi projektami 
poprawek związane były na I 
dzieje niektórych działaczy i kl 
biców Włókniarza i Kolejarza | 
na pozostanie w I lidze.

Poprawki do systemu rozgry 
wek piłkarskich okazały sie! 
po roku próby rzeczą absolut- j 
nie konieczna. Nowy system 
zdał wprawdzie egzamin jeśli | 
chodzi o jego wartość na odcin- j 
ku umasowienia piłki nożnej/ 
ale wykazał istotne braki na | 
odcinku walki o podniesienie 
jej poziomu Miniony rok roz-, 
grywek wykazał, że piłka nożna

POPRAWKI W OPARCIU 
O GŁOSY Z TERENU

Trzeba się więc było zdecy
dować na wprowadzenie popra
wek. Tym razem jednak sek- 

i cja piłki nożnej GKKF zerwa
ła ze złą tradycją, ciążącą na 
niektórych sekcjach central
nych. a polegającą na admini- 

! nitrowaniu terenem i wprową- 
! dzaniu różnych systemów roz- 
■ grywek bez wysłuchania terenu 
Nim doszło do dyskusji na o- 

! statnim zebraniu aktywu tere
nowego, przeprowadzonym w 
ubiegły poniedziałek, sprawa 
ponrawek w systemie rozgry 

(kvek dyskutowana bpła na ple
narnych zebraniach sekcji pił
ki nożnej przy komitetach kul
tury fizycznej. I właśnie na 
podstawie wniosków z terenu 
opracowano zasadnicze tezy po
prawek. które delegaci sekcji 
terenowych przyjęli i^które po 
dokładniejszym przepracowaniu 
szczegółów technicznych 
terenowy aktyw społeczny 
iete zostaną ostatecznie 
plenarne zebranie sekcji.

przez 
przy 
przez

Zasadniczym celem poprawek 
iest podniesienie poziomu roz
grywek w klasach wojewódz 
kich oraz w I i II lidze. Obok 
wzmożenia tempa pracy wy 
szkoleniowej była tu konieczna 
poprawka w systemie rozgry 
wek. polegająca na tym. by 
wprowadzić znów prawo awan
su i spadku. Z teza tą zgodzili 
się wszyscy przedstawiciele te
renu. Ostatecznie więc projekt 
poprawek wygląda w grubszych 
zarysach następująco:

z Pierwsza liga składać się 
będzie z 12 zespołów, gra

jących w jednej grupie systc 
mcm każdy z każdym. Utrzy
mane będą rozgrywki rezerw. |

O W drugiej lidze znajdzie 
" się również 12 zespołów— 
to jest drużyny, które w tego
rocznych rozgrywkach II ligi 
zajęły trzy pierwsze miejsca 
w swych grupach. Ponieważ 
Gwardia Warszawa i Budowla 
ni Opole wywalczyły awans do 

I ligi, miejsca ich zajmą Włók
niarz Łódź i Kolejarz Warsza
wa. Jeśli jednak trzecia dru
żyna w którejkolwiek z czte
rech grup dawnej II ligi wy
przedza czwartą jedynie sto
sunkiem bramek lub jednym

Musimy wszyscy pamiętać, że 
ustawiamy system rozgrywek 
nie na rok, bo ciągle jego zmia 
ny przynoszą szkodliwe efekty, 
lecz na stałe. A takie zadanie 
zobowiązuje do szczegółowego i 
wszechstronnego rozpatrzenia 
się w sytuacji, do wydawania 
decyzji dopiero po właściwej a- 
nalizie.

Musimy wydać bezwzględną 
walkę pozostałościom szowiniz
mu zrzeszeniowego, czy teryto
rialnego. jaki wciąż jeszcze da 
je o sobie znać. ..Jeśli rozgrvw-

kl ligi międzywojewódzkiej pro-]blu wojewódzkim (a prowadzić 
wadzić będzie^na przykład Rze- Arozgrywki to znaczy nie tylko! 
szów. to kto zagwarantuje mi, weryfikować zawody, ale rów 
że startujące w tych rozgryw- nież n 
kach zespoły innych woje
wództw nie będą, krzywdzone" 
— szeptano na ostatniej nara
dzie po kątach. Jest to przecież 
dowodem, że wśród naszych ak
tywistów panuje jeszcze

FOkll FroSram pierwszych dni pobytu
I Uru siatkarzy radzieckich w Polsce

(Dokończenie ze str. • 1)
Szczagin z moskiewskiego Dy
namo. Również dwukrotnym mi- 

iść konkretha pomoc wal-1 str-eni świata jest wielokrotny 
zespo- j reprezentant ZSRR, zasłużony 

mistrz sportu Jakuszew. który 
przyjechał do Polski jako trener 

i zespołu.
W skład ekipy radz.ieckiej 

wchodzą ponadto dalsi wybitni 
siatkarze i reprezentanci, jak 
Achwled'anin. zasłużony mistrz 
■portu, zawodnik WWS. lat 34. 
który brał udział w mistrzo
stwach świata w Moskwie, 
mistrz sportu Koszelew. członek 
Daugawa Ryga, również zawód- | 
nik drużyny która zdobyła w 
or. tytuł mistrza św;ata. Kosze- . 
lew poza tym że należy do naj
młodszych zawodników ekpy 

! (21 ,lat)K jest również najwyż
szym zawodnikom zespołu, gdyż 

piczy 197 cm wzrostu.
Dalsi reprezentanci to mistrz 

•portu Gailit, zawodnik WWS. 
pat 26 oraz 22-ietni Szczerbakow. 
! mistrz sportu, z tego samego! 
klubu. Obaj ci zawodnicy rów- 

: nież reprezentowali Związek I 
Radziecki na tegorocznych mi- ! 

i strzostwach świata w Moskwie 
Pozostałą część drużyny ra- 

i dzieckiej stanowią młodzi za- i 
; wodnicy — mistrz sportu Winer : 
z WWS. lat 24.' mistrz sportu 

! Andrejew (Nauka Leningrad), 
pat 22. Sjedow. mistrz sportu. 
I członek Dynamo Moskwa, lat 24. | 
22-le‘ni Moisiejenko ze Sparta-' 
ka Kijów, uczestnik Akademic
kich Mistrzostw Świata w 1951 
roku w Berlinie. Libencz (Dau- j 
ąawa Ryga) lat 22, Kozlow 
(Spartak Moskwa) lat 24 oraz. 
Gusalajew, lat 24, zawodplk 
Nauka Baku.

Wraz z ekipą przyhył również 
sędzia Aniszczenko, który pełnił 
funkcję głównego sędziego na 
tegorocznych mistrzostwach 
świata w

S:atkarze radzieccy, 
przybyli do Warszawy 
wieczorem, przebywać 
Polsce, około 2 tygodni,, podczas 
których wezmą oni udział w 
czwórmeczu w Warszawie z u- 
dzialem najlepszych naszych 
zespołów AZS, CWKS i Gwar
dii, rozegrają oni również sze
reg spotkań towarzyskich — w 
Gdańsku (z tamtejszą 
w Opolu, Wrocławiu 
łymstoku.

Siatkarze radzieccy 
wać będą w Polsce pod nazwą 
Młodzieżowej 
ZSRR.

Dla drużyny 
w spotkaniach 
radzieckimi uzyska najlepszy 
wynik oraz uznanie za wzoro
wą grę. goście radzieccy prze
znaczyli piękny, pamiątkowy 
puchar.

1 Nasz kontakt z siatkarzami —» 
mistrzami świata nie ogranicza 

i się tylko do towarzyskich me- 
: czów.

Prócz tego, trener*  radziecki 
Jakuszew, będzie miał szereg 
wykładów o siatkówce, a część 
zespołu radzieck:ego, w mia
stach które odwiedzi, dawać bę
dzie pokazy metodycznego tre
ningu. Przed spotkaniami za
wodnicy radzieccy dawać będą 

; również pokaz wzorowej roz
grzewki przedme-zowej.

P- szczególnym wykładom oraz 
•reningom przvsłuch:wać sie bę
dzie i przyglądać jak najszerszy 
mieiccowy aktyw siatkówki, 

; najlepsi zawodn:cy oraz słucha
cze AWF i WSWF. Natonrast 
członkowie Rady Trenerów Sek- 
oji Siatkówki GKKF obecni bę
dą na każdym z tych wykładów 

i i treningów.
< Program pobytu slatk-arzy ra
dzieckich podczas pierwszych 
kilku dni ich pobytu w Polsca 
jest następujący:

czącym w rozgrywkach z— 
łom służyć im radą i pomocą, 
zwracać uwagę na braki) nie 
wolno nam zapominać jednocze
śnie o konieczności głębokiej 

wza ’pracy szkoleniowej w niższych 
jemna nieufność, że zdarzają się i klasach, 
wypadki zakulisowej akcji, ma- ...
jącej swe źródło w szowinizmie. Musimy parrre.ać o tym. że 

Musimy
prowadząc

sroaio w szowinizmie.1 ......    ,---- ...... .......
również pamiętać, że .trudno bedz e zmcomi.ei w:ex-
rozgrywki szcze-

♦

4
'■* :'■

— Ogniwo By-Wyrobek interweniuje w niebezpiecznej sytuacji podczas meczu Unia Chorzów • „„
tom, zakończonego wynikiem 0:0. Drużyny te wilczą obecnie w finałowych rozgrywkach Pu- 

Polski. CAF Foto Sekocharu 
punktem, projektuje się roze
granie spotkań eliminacyjnych 
między tymi zespołami o pra 
wo miejsca w II lidze. 
t> pozostałe zespoły II ligi 

przechodzą do klasy woje 
wódzkiej. _ i
Ą Z drużyn dotychczasowej 
* klasy wojewódzkiej i resz- 

drużyn II ligi tworzy się li- 
wojewódzkie lub między-

ty 
gi 
wojewódzkie, w zależności od 
potrzeb i możliwości terenu
5 Wprowadza się rozgrywki 

w II i III klasie woje
wódzkiej z zachowaniem pra
wa awansu i spadku.

DECYZJA MUSI BYC 
ROZUMNA I BEZSTRONNA
Teraz więc, kiedy tezy poprą 

wek w regulaminie rozgrywek 
zostały przyjęte, przed akty 
wem terenowym stoi odpowie 
dzialne zadanie jak najlepszego 
ustawienia klas wojewódzkich 
lub międzywojewódzkich. Sek
cje piłki nożnej WKKF-ów są 
odpowiedzialne za to. by w 
przyszłych ligach znalazły się 
najlepsze zespoły, województwa 
by o zaliczeniu do tych lig i 
ilości zaliczonych drużyn decy
dowały tak ważne elementy, 
jak poziom drużyny, możliwo 
ści kadrowe kolegium sędziow
skiego. stan boisk, ilość akty
wu społecznego, ilość izespołów 
rezerwowych itd., a nie intere 
sy tego czy innego zrzeszenia.

Na Torkacie grać będzienieoficjalna reprezentacja NRD
-- - • .

WE wtorek rano przybyła do 
Warszawy 16-osobowa eki

pa hokeistów NRD. która w 
dniach 28—39 bm. weźrrre 
udział w turnieju na Torkacie. 
Po kilkugodzinnym pobycie w 
stolicy, goście niemieccy wyru
szyli w dalszą podróż, do Kato
wic, aby przyzwyczaić się do 
nawierzchni Torkatu oraz .od
począć po podróży.

Publiczność katowicka, która 
oglądać będzie turniej, a zwła
szcza nasze zespoły, które zmie
rzą się z cjfużyną NRD. czeka 
bardzo miła niespodzianka. Otóż 
w ślad za zespołem Franken
hausen, w środę przyjechała do 

• Warszawy 9-osobowa grupa ho
keistów — reprezentantów NRD. 
którzy zasilą BSG Frankenhau
sen w meczach turniejowych

Są to: Shyschewskl 1 Nietz- 
kel (Chemie Weisswasser), Ja- 
blonsky (Berlin). Frentzel 
(Volkspolizei), Stahlman oraz 
bracia Koenig — Helmut 1 Her
bert. Okazuje się więc, że dru
żyna niemiecka, która wystąpi 
na Torkacie, będzie praktycznie 
nieoficjalną reprezentacją Nie
mieckiej Republiki Ludowej. W 
Katowicach grać ctna będzie w 
turnieju prawie w identycznym 
składzie, w jakim grała kombi
nowana reprezentacja NRD 
przeciwko Moskwie. Hokeiści 
niemieccy przegrali wówczas w 
Berlinie dwukrotnie — 2:13
i 1:4. A reprezentacja NRD — 
to już nie to samo co nawet

' RSG Frankenhausen . Przeciw’ 
1 nik jest silny i zespoły Górni
ka. CWKS i Kolejarza ezena 

: poważny egzamjn.
y ROKU na rok hokeiści NRD 

czynią znaczne postępy. Je
szcze dwa lata temu ustępo- 

; wali oni naszej reprezentacji 
pod każdym względem.

Jednak już podczas pobytu 
naszej reprezentacji w NRD w 
1951 roku, hokeiści polscy spot
kali przeciwników znacznie le- 

i piej przygotowanych. o nie - 
złej technice jazdy, dużej szyb
kości i poprawnym prowadze
niu krążka. Wszystkie spotka - 

i nia zakończyły się wprawdzie 
zwycięstwami naszych hokei
stów. jednak niewysokie wyni
ki cyfrowe oraz często bardzo 

i wyrównana gra świadczyły o 
dużym kroku naprzód hokeja 
NRD.

Od tego czasu poziom hoke
ja niemieckiego podniósł się 

i jeszcze widoczniej. Dzięki wspól- 
treningom i spotkaniom 

zawodnikami 
zwłaszcza 

przebywa- 
ij w Nie- 

Demokra -

nym 
z doskonałymi 
czechosłowackimi, a 
radzieckimi, którzy 
li w bieżącym sezonie 
mieckiej Republice I 
tycznej — hokeiści niemieccy u- 
miejętnościami zbliżyti się 
znacznie do naszego poziomu.

Skład drużyny NRD oparty 
Jest przede wszystkim na,', mło
dzieży. Najlepszymi zawodnika
mi zespołu, który zobaczymy na 
Torkacie są doskonali przebo
jowi napastnicy — Rudert i 
Speck oraz bardzo dobry bram-

szóści Ludowych Zespołów 
Sportowych zmontować więcej 
niż jedna drużynę i że nie bę- 

i dą one mogły w 
I uczestniczyć w 
; wyższych klas 
! Trzeba pomyśleć 
! niu na terenie
y/ództwa mistrzostw LZS-ów. 
daniem szans mistrzom 
rozgrywek wejścia do 
klasy.

Na plenarnym zrbranlu sek
cji piłki nożnej GKKF dele
gaci poszczególnych sekcji 
wojewódzkich muszą przedsta
wić konkretne Już plany prze 

i prowadzenia rozgrywek w li 
dze wojewódzkiej i niższych 
klasach swego okręgu. Czasu 
pozostało niewiele, a zadanie 
jest bardzo odpowiedzialne. 
Do prac nad opracowaniem 
tych projektów należy powo 
lać jak najszerszy aktyw, któ 
ry znając możliwości poszcze
gólnych zespołów oraz warun
ki. w jakich znajduje s’ę pil- 
karstwo w danym okręgu, 
gwarantując bezstronność, 
przygotuje wnioski, które za
twierdzone będą przez plenar 
ne zebranie.

W. Wojtecki

związku i tym 
rozgrywkach 

wojewódzkich, 
o wprowadzę- 
każdego woje 

z 
tych 

wyższej

W WARSZAWIE 29.11—1.12
Czwórmecz w 

sklej.
piątek 28 bm. 

AZS — Gwardia

Hali Mirów

Pięć godzin z mistrzami świata
I,./TAKT kół podskakującego 

! '* na spojeniach szyn wagonu 
— dwa złote medale na- piersi 
jasnowłosego sportowca kołyszą 

\ sie miarowo. Rewa nie zwra- 
‘ ca jednak na nie uwagi choć 
i wie dobrze, że te błyszczące 
' krążki metalu sa przedmiotem 
naszego zainteresowania. Jest 
skromny i nie lubi sie chwalić 
I teraz też zachowuje się tak 
jakby w klapie jego marynarki 
były wpicte nie medale za prę 
w drużynie, która dwa razy wy
walczyła tytuł najlepszej na 
świecie — ale zwykły kwiatek, 
urwany na lace.

Rewa, nte potrafi jednak dłu- 
. go milczeć. A tym bardziej nie 
przepuści żadnej okazji do 

j śmiechu. Gdy sie zaś śmieje — 
wokół jego oczu tworzy sie pro- 

Imienista sieć zmarszczek i 
j wa podobny jest, wtedy 
| duśudziestoletnieoo chłopca.

— Pamiętam Warszawę z
| ku 47 i 48 kiedy byłem z dru- 
! ’yną Dynamo, jednak poważ- 
! nie sie obawiam, że tym ra- 

1 zem jej nie poznam. Cztery la- 
1 ta olbrzymi kawał czasu. A tym 
bardziej w Warszawie.

Rewa pyta o każda dzielnice 
naszej stolicy: co tam zrobio
no, czy wiele nowych dzielnic 
powstało w tum czasie Gdu 
wspomina ruiny getta — 
twarz jego znów poważnieje 
Rewa odczuwa ból tak samo 
głęboko jak mu

$

Re
do

ro-

godz. 18 00. 
i Młodzieżo

wa repr. ZSRR — CWKS.
sobota 29 hm. godz. 

CWKS — AZS i Mlodz. 
ZSRR — Gwardia.

niedziela 30 bm. godz. 
Gwardia — CWKS i 1 
repr. ZSRR — AZS.

poniedziałek 1.12. godz. 11.00 
Drugi - wykład trenera radziec
kiego w AWF (pierwszy odbył 
się w czwartek 27 bm.) oraz o 
godz 12.30 
wykonaniu 
kich.

IR 00 
repr.

. 11 no 
Mlodz.

pokaz treningu w 
siatkarzy radziec-

w

karz Jonack. Ci trzej zawodnj- 
cy w spotkaniach z repreżen 
tac.ią Moskwy byli najlepszym, 
hokeistami zespołu NRD.
npURNIEJ katowicki zapo- 

winda się więc bardzo in
teresująco. Mecze będą niewąt
pliwie zacięte, a gra wyrówna
na, tym bardziej, że przeciwni
kiem drużyny NRD będą repre
zentacje zrzeszeń, złożone wy
łącznie z zawodników danego 
zrzeszenia, nie uzupełnione 
przez innych hokeistów'.

Decyzja taka jest bardzo słu
szna. Zmusi ona zrzeszenia do 
bardziej planowej pracy nad 
młodymi zarodnikami, do szko
lenia młodzieży, którą trzeba 
będzie uzupełnić słabe punkty 
w reprezentacyjnych zespołach 
Być może w ten sposób zrze
szenia nauczą się liczyć na wła
sne siły.

W czasie zawodów Rada Tre
nerów przy Sekcji Hokeja na 
Lodzie GKKF wprowadza do! 
swej pracy pewną innowację. : 
Trenerzy przeprowadzą miano
wicie obserwację zawodników 
na podstawie specjalnie w tym 
celu opracowanych, ujednolico
nych arkuszy kwalifikacyjnych 

Wraz z zawodnikami NRD 
przyjechał również sędzia nie- | 
miecki Geipel. który wraz z ar- ! 
bitrami polskimi — Zarzyckim, I 
Wyciskiem. Pćzewiędą, Babin-. 
skim. Bieleckim i F.berhardem ’ 
prowadzić będą spotkania tur- i 
nieju.-

— Arnold, która godzina — 
pada naole pytanie pod adre
sem stojącego u wejścia do 
przedziału wysokiego blondyna

— Dziesięć po piątej...
Wszyscy nadstawiała uszu, bo 

gdy Rewa coś mówi to na pew
no bedzie okazja do śmiechu.

— Nieprawda.
— Jakto nieprawda? — obu

rza się Mojsiejenko, wyciągając 
szybko przed siebie rękę z ze
garkiem. Patrz — dodaje zapal
czywie.

Patrzę i dziwie sie — po
ważny dotychczas głos dwu
krotnego mistrza świata zaczy
na drgać od w-bijającej weso
łości. — Dziwie się — student 
niby jesteś, a nie wiesz, że w 
Polsce jest o dwie godziny...

Dalsze słowa Rewy giną w 
huraganie śmiechu. A Mojsie- 
ienko wycofuje sie szybko za 
plecy blisko dwumetrowego Ko- 
szelewa i przekręca 
ki sumiego' zegarka, 
raz jedzie za 
go nabrali...

granicę

❖
mistrz

Nie wiem dokładnie, a nie chcę 
się grubo pomylić. Ale dla przy
kładu powiem wam, że w sa
mym tylko Spartaku Moskwa, 
gra ponad 2 i pól tysiąca czyn
nych siatkarzy.

Rzeczywiście, odpowiedź ta 
jest nader wymowna. Reszty 
można się domyślić bez trudu.

*
Na wspólnych rozmowach, 

żartach i opowiadaniach, pięć 
godzin podróży z Terespola do 
Warszawy mija szybko. Chcia
łoby się tak rozmawiać jeszcze 
dłużej — ale z daleka widać 
już łunę świateł Warszawy. Je
szcze kilka minut — a pociąg 
przy akompaniamencie orkie
stry wjeżdża na peron Dworca 
Wschodniego. Witają nas okrzy
ki sportowców i tłumy młodzie
ży stolicy. Jesteśmy na miejscu.

(jur)

Siatkarki
radzieckie 
wysoko wygrywajq 
w Pradze

Sztafeta Pokoju rusza z warszawy.

PRAGA 27.11 (tcl. wł.) W śro
dę odbyło się w sali Sokoła Vi- 
nogrady w Pradze międzypań
stwowe spotkanie pomiędzy mi
strzem świata Związkiem Ra
dzieckim i CSR. W sali zapeł
nionej do ostatniego miejsca by- 
1! obecni m. in. ambasador ra
dziecki w Pradze A. G Bogo- 
molow i wicepremier CSR Z 
Firlingier. Po oficjalnych cere
moniach powitał sportowców ra
dzieckich wiceminister W. Mu
cha. W Imieniu radzieckich 
sportowców podziękował kie
rownik ekipy W. P. Zachawin.

Składy drużyn:
ZSRR: Czudina. Ozierowa, Ko- 

nonowa, Buninowa. Semenowa, 
Chumerindowa.

CSR: Valaskova. Grimloea. 
Matalikova, Svobodova, Necza- 
siwa, Stulcova.

Czechosłowaczkl mocno dopin
gowane publicznością prowadzi
ły w pierwszym secie 3:0. lecz 
nie na długo. Po kilku minutach 
siatkarki radzieckie opanowały 
sytuację na boisku, pozwalając 
swoim przeciwniczkom zdobyć 
w pierwszym secie 7, w drugim 

10. a w trzecim — 5 pkt.

Pod tymi numerami 
będą grać 
siatkarze radzieccy

Dla ułatwienia tym wszyst
kim. którzy obserwować będą 
spotkania siatkarzy radziec
kich z polskimi, celem rozpo
znania czołowych 
mistrzów świata - 
numery pod jakimi będą 
występować w Polsce: 

— Koszelew 
— Winer

Achwlcdianln 
Gailit 
Sicdow 
Rewa 
Szczerbakow 
Andre jew 
Niefiedow (kap. 
Szczagin 
Mojsiejenko 
Łlbencz 
Kozlow 
Gusalajew,

siatkarzy, 
peilajemy 

oni

druż)

wskazów-
Pierwszy 

i od razu

sportu iZasłulonu 
dwukrotny mistrz świata Szcza- 

1 gin. podobnie jak Rewa jest 
j naszym starym, dobrym znajo
mym. Do Polski jedzie już trze- 
ci raz — zna nasz kraj i naszych 
zawodników nie gorzej od pol
skich trenerów

Jest wprawdzie najstarszym 
-awodn>kiem w drużynie ra
dzieckiej, lecz mimo 35 lat wciąż 
należy do naisilniejsziieh punk
tów zespoły mistrzowskiego.

Pokazując ręką na pas wy
jaśnią ze śmiechem:

— Patrzcie, broda wyrosła mi 
iuż taka, ale ja wciąż czuje sie 
miody. I w ogóle zaczynam już 
wątpić czy sie kiedykolwiek ze
starzeje...

7. ta broda Szczagin oczywi
ście żartuje. Jest gładko wygo
lony, na policzkach ani śladu 
zarostu, a broda po pas istnie
je tylko w jego wyobraźni. Ale 
faktem jest że najmłodsi iak 
Szczerbakow. Moisiejenko. Li- 
bencz lub Andrejew czują 
nim jak z rówwśnikiem.

*
Sędzia Aniszczenko był 

kiedyś czołowym zawodnikiem; 
do wojny grał w moskiewskim 
Spartaku i na siatce zna sie do
skonale. Okazuje sie jednak, że 
nie tylko na siatce.

— Jakie mosty i ile łączy 
dziś Warszawę - Pragą? — py
ta na wstępie naszej rozmowy. 
Pytanie jest n;cco dziwne i za
skakuje nas trochę, lecz Ani
szczenko zaraz wyjaśnia.

— Bo widzicie, ja byłem w 
Warszawie. w ' czterdziestym 
piątym. W armii Żukowa — 
dodaje fachowo. Wyzwoliliśmy 
Pragę — lecz żaden most do 
Warszawy nie był do użytku. 
Wzięliśmy się wtedy do robo
ty i raz dwa wybudowaliśmy 
pontonowy. 1 to jest wszystko 
co obok ruin i dymów pamię
tam z Warszawy. I dlatego je
stem ciekaw jak teraz...

Opowiadamy wiec o mostach, 
o trasie W—Ż, MDM, o pow
stającym Pałacu Kultury. Wo
kół nas tworzy się pokaźna 
grupka zawodników. Słuchają z 
zainteresowaniem. Słyszeli, wi
dzieli w kronice i na .ilustra
cjach. Wiedza też o powstają
cym metrze, a gdy wyjaśnia
my. że dopiero zaczęliśmy je 
budować, pocieszają, że szyb
ko będzie gotowe i na pewno 
też takie wspaniale jak w Mos
kwie.

się z

fam

*
Opowiadania o Warszawie i 

Moskwie, Nowej Hucie i Lenin- 
grad-ie przeplatają się bez koń
ca. Mówimy i o sporcie. Tu na
si goście maja szerokie pole do 
popisu — zwiedzili wiele i mie
li różnych przeciwników.

— A powiedźcie nam — rzu
ca ktoś pytanie — ile osób w 
ZSRR uprawia siatkówkę? .

Trener Jakuszew, zasłużony 
mistrz sportu, dwukrotny mistrz 
świata i wciąż jeszcze doskona
ły siatkarz z zakłopotaniem spo
gląda na swych chłopców.

— To trudno jest powiedzieć.

i

którzy 
w środę 
będą w

Gwardią), 
oraz Bia-

wystepo-

Reprezentacj

polskiej, która 
z siatkarzami

GDAŃSKU
I wtorek 2 12. godz. 18.00 (Hal*  
Budowlanych)

i kówki
i (mistrz 
Gdańsk

!pokaz 
j siatkarzy radzieckich,

środa 3 12. godz. 11.00 prze- 
I prowadzenie treningu przez siat- 
: karzy radzieckich w uczniami i 
wychowawcami Technikum 

i Wych. Fiz.,
godz. 18.00 spotkanie slatków- 

! ki kobiecej Kolejarz Gdańsk — 
A7.S W-wa oraz spotkanie Repr. 
mlętizleż. ZSRR — Gwardia 

i Gdańsk.
W czwartek siatkarze radziec- 

i cy udadzą się w dalszą podróż, 
I do Opola i Wrocławia. Szczegó- 
j łowy program ich pobytu w po- 
! ’ostałe dni podamy w numerz*  
j poniedziałkowym.

spotkanie siat- 
kobiecej AZS *W-w*  
Polski) — Kolejarz 

(wicemistrz Polski) oraz 
treningu w wykonaniu

(Jur)

Fragment ćwiczeń wolnych w wykonaniu zawodniczki FSGT
Pesehar. CAF fot. St. Wdowiński

Sportowcy związkowi 
żegnali, gimnastyków

W
CRZZ pożegnanie ekipy gimna
stycznej FSGT, która na za
proszenie CRZZ bawiła tydzień 
'■ Polsce.

Na wieczorze pożegnalnym o- 
becny był sekretarz CRZŹ tow. 
Drożdż, pracownicy Wydziału 
Kultury Fizycznej CRZZ i 
przedstawiciele zrzeszeń spor
towych związków zawodowych.

Sportowcy — robotnicy fran
cuscy w gorących słowach dzię
kowali za przyjęcie jakiego do
znali w Polsce.

Znany sędzia gimnastyczny 
Poirier, który bawił w Polsce 
przed dwoma laty oświadczył: 
„Jestem zdumiony olbrzymim 
tempem odbudowy waszej sto
licy. Widziałem wielki» entu
zjazm z jakim polscy robotnicy 
odbudowują zniszczoną przez 
faszystów hitlerowskich Warsza
wę. Polska klasa robotnicza z 
entuzjazmem i pełnym zaufa
niem do swego rządu ludowego 
realizuje wielki plan 6-letni 
walcząc w ten sposób o utrzy-

czwartek odbyło się w
FSGT

Colette Fanara 
o Zwiqzku Radzieckim 
i Polsce

Colette Panara. jedna z najlep- 
i scych gimnastyczek FSGT, ni*  
przybyła do Polski razem z całą 
drużyną francuską. Przyjechała 
prosto z Moskwy, gdzie bawiła 
przez dwa tygodnie z delegacją 
kobiet francuskich. Zapytana o 
wrażenia z pobytu w Związku 
Radzieckim, milczała przez 
chwilę.

— Nie mam po prostu słów, 
którymi mogłabym wyrazić mo
je przeżycia.. Jestem 
zmiernie szczęśliwa, 
tam i że mogłam to 
zobaczyć. Dla nas są 
zupełnie nieznane, 
wpfost do zrozumienia 
ogromna troska rządti i pań
stwa o człowieka, opieka nad 
matką i dzieckiem, wspaniałe 
urządzenia socjalne. Zwiedza- 

I łam domy kultury, biblioteki, 
I muzea i hale sportowe. Jestem 
I zachwycona warunkami, jakie 
' mają radzieccy sportowcy i 
| opieką, jaką otacza ich pań
stwo.

Tę samą opiekę i troską o łu
dzi widzą • w waszym kraju. 
Nie można porównać warun- 

, ków, jakie mają wasze gimna- 
styczki i my. U nas, rząd w ogó- 

j le ni« popiera sportu. FSGT zaś 
iest^organizacją szczególnie nie
mile widzianą. Odbija sie to na 
nas w -ten sposób, źe prawie 

i wcale nie otrzymujemy kredy- 
\ tów na sprzgt, sale i trenerów.

Colette i jej koleżanki zachwy- 
cone są pobytem w Polsce.

— Wszyscy byli dla nas tak 
niezwykle mili i serdeczni, nzi 

1 każdym krolcu odczuwałyśmy 
: waszą przyjaźń i gościnność. 
Parę dni temu byłyśmy na wie
czorku w kole Włókniarzy. At
mosfera była ogromnie przyja
cielska i bezpośrednia. Czuły
śmy s:ę rzeczywiście, jak wśród 
swoich.

— A jakie jest wasze zdanie 
; o samych zawodach?

— Wasze gimnastyczki były 
bardzo dobrze przygotowane. 
Ćwiczenia wykonywały precy- 

, zyjniej niż my, Swobodnie i z 
! wielkim opanowaniem. Podoba
ło nam się, że młodsze zawod
niczki nie szukały trudnych 

| ćwiczeń, lecz to, co pokazywa
ły, robiły lekko i dokładnie. 
Najwigcej uznania mamy dla 
Rakoczy, którą znamy zresztą 
iuż od dawna. Również Kurzan- 
ke poznałyśmy trzy lata temu 

\ i musimy stwierdzić, że od tego 
| czasu zrobiła duże postępy. 
Ogólnie biorąc, wasze zawod
niczki podniosły znacznie swój 
poziom, odkąd je znamy Trzy 

: lata temu była miedzy nimi du- 
ża róśnica poziomu. Obem e róż
nica ta została prawie wyrów
nana.

Jesteśmy pewne, że gdy spo- 
i tkamy się to przyszłym roku, 
! nasze polskie koleżanki będą 
' w jeszcze lepszej formie.
N Z** ”

taka nie- 
że byłom 
wszystko 
to rzeczy 

. trudne 
ta

manie pokoju na całym świe- i 
cie“.

Wieczór pożegnalny zakończył 
występ amatorskiego zespołu 1 
tanecznego CRZZ, ‘ (maa)


